
Delegacja 
Bady Najwyższej ZSRR

13 bm. w godzinach rannych — członkowie ba­
wiącej w Polsce delegacji Rady Najwyższej ZSRR 
złożyli wieńce na grobie Nieznanego Żołnierza w 
Warszawie oraz na cmentarzu mauzoleum żołnierzy 
radzieckich.

Przed południem goście radzieccy zwiedzili pol­
skie zakłady optyczne i spotkali się z aktywem
tych zakładów.

Przewiduje się, iż delegacja Rady Najwyższej 
ZSRR weźmie dziś również udział w spotkaniu z 
prezydium Sejmu PRL oraz przewodniczącymi po­
szczególnych komisji sejmowych, a w godzinach wie 
czornych uda się do Opola.

To jest
odpowiedź Q 
na notę ■
WASZYNGTON (PAP). — 

Rząd Stanów Zjednoczonych 
opublikował odpowiedź na 
notę radziecką w sprawie 
incydentu z samolotem „RB- 
47”. W nocie tej rząd ame­
rykański utrzymuje jakoby 
samolot ten nie wykonywał 
żadnej misji szpiegowskiej. 
Nota amerykańska posuwa 
się nawet do twierdzenia, iż 
samolot „RB-47” został strą 
eony nad „wodami między­
narodowymi”.

W swej odpowiedzi rząd 
amerykański domaga się u- 
wolnienia dwóch członków 
załogi samolotu „RB-47”, 
który — jak utrzymuje no­
ta — nie zbliżył się do gra­
nic Związku Radzieckiego 
na odległość mniejszą, niż 
50 km.

To twierdzenie rządu a- 
merykańskiego jest — jak! 
podkreśla się — zupełnie poz* 
bawione podstaw, tym bar-! 
dziej, iż w czasie lotu nie 
utrzymywano łączności z sa­
molotem.
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Nowe dokumenty
zhroefni
Eishmanna!

BELGRAD (PAP). Jak po 
daje agencja Tanjug, w Za­
grzebiu odnaleziono szereg 
dokumentów ukazujących 
zbrodnie popełnione na Ży­
dach jugosłowiańskich przez 
Adolfa Eichmanna. Doku­
menty te wskazują, źe Eich 
mann odpowiedzialny jest 
za deportację do obozów 
koncentracyjnych i śmierć 
ponad 25 tys. Żydów jugo­
słowiańskich, zamieszkałych 
na terenie Kroacji.

Agencja dodaje, że Jugo­
sławia jest również w po­
siadaniu dokumentów obcią 
żających Eichmanna za de­
portację i wymordowanie 
Żydów z Macedonii i Sło­
wenii.
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Dzień 11 bm. był na Grun­
waldzkim Zlocie „Dniem 
Warmii i Mazur”. Centralna 
impreza tego dnia odbyła 
się we wsi Stare Miasto, 
Jej gospodarzem był Zwią­
zek Harcerstwa Polskiego. 
Wśród zaproszonych gości 
był również wicepremier 
Zenon Nowak, który po 
zakończeniu uroczystości od­
wiedził pobliskie obozy mło 
dźieżowe.

Na zdjęciu: w kronice obo 
zowej zgrupowania Chorągwi 
Poznańskiej w Sarninie znaj 
dzie się również kilka 
s2ów, skreślonych przez wi­
cepremiera Z, Nowaka.

Delegacja
PRL
w Iraku
a WARSZAWA (PAP). W
P uroczystościach święta na
H rodowego Republiki Ira­

ku, przypadającego w 
dniu dzisiejszym, na za­
proszenie rządu Irackie­
go uczestniczą z ramienia 
rządu PRL: wiceminister 
handlu zagranicznego J. 
Burakiewicz oraz ambasa 
dor PRL w Bagdadzie H. 
Jaroszek.

Zalecenia sesji 
Biura Światowej Rady
Pokoju
SZTOKHOLM (PAP). - 

Uchwalone na sesji Biura 
Światowej Rady Pokoju za­
lecenia w sprawie świato­
wej kampanii na rzecz roz-

• Zapoznać najszersze 
warstwy społeczne wszyst­
kich krajów z uchwałami 
sesji Biura ŚRP i wcielić 
w życie te uchwały przez

brojenia i umocnienia po- podjęcie w tym celu sta-
Jnowczej inicjatywy;koju głoszą m. in.

Biuro Światowej Rady Po 
koju zaleca wszystkim kra­
jowym ruchom obrońców 
pokoju;

Niebezpieczna polityka
Agresywne cele Bundeswehry 
Plany militarystów z Bonn
Prowokacje■

BERLIN (PAP). Jak już 
donosiliśmy do Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej 
przeszedł b. kapitan Bun­
deswehry Adam von Gliga, 
który przeszło dwa lata byl 
osobistym adiutantem in­
spektora zachodnioniemiec- 
kich wojskowych sił lotni­
czych generała Kammhube- 
ra. Von Gliga znał osobiś­
cie przywódców Bundeswe­
hry7, generałów Speidla i 
Heusingera, i często towa­
rzyszył gen. Kammhubero- 
wi w wyjazdach na inspek­
cję do innych krajów — 
uczestników NATO.

We wtorek von Gliga wy 
głosił przemówienie w te- 

i lewizji NRD, w którym u- 
1 jawnił agresywne plany 
NATO i rządu bońskiego.

Oświadczył on, że gene­
rałowie zachodniomemieccy

GAP fot. Barącz

żywili od początku utworze­
nia Bundeswehry agresyw­
ne cele. Już w styczniu 1957 
roku gen. Kammhuber od­
wiedzając dowództwo stra­
tegicznego lotnictwa bombo 
wego USA powiedział, że 
NRF postawiła sobie zada­
nie utworzenie uderzenio­
wych sił lotniczych z u- 
względnieniem strategii ato­
mowej.

Militaryści bońscy — kon­
tynuował von Gliga — knu I działania — wiece, konferen 
ją plany zagarnięcia kierów cje, pochody, sztafety, dele­

ft wzmóc walkę narodów 
przeciwko niebezpieczeń­
stwu nowej wojny, nawoły­
wać narody do zaostrzenia 
czujności i zaktywizowania 
walki przeciwko wszystkim 
poczynaniom zagrażającym 
pokojowi, przeciwko wszyst 
kim zamachom na suweren 
ność i niezależność naro­
dów;

@ masowo przejawiać so­
lidarność międzynarodową z 
narodami wałczącymi o nie 
podległość i pokój;
• organizować wielkie 

światowe referendum na 
rzecz rozbrojenia i pokoju, 
z tym, by te liczne akcje 
i posunięcia opierałyby się 
o światową kampanię wal­
ki na rzecz rozbrojenia i 
utrwalenia pokoju.

Biuro Światowej Rady Po 
koju zaleca wszystkim kra­
jowym komitetom obrony 
pokoju, by uwzględniając 
specyficzne warunki każde­
go kraju lub regionu wyko­
rzystywać wszystkie formy

Do Polski przybyła na 
zaproszenie Sejmu PRL 
delegacja Rady Najwyż­
szej Związku Socjalistycz 
nych Republik Radziec­
kich z przewodniczącym 
delegacji, zastępcą prze­
wodniczącego Prezydium 
Rady Najwyższej ZSRR, 
przewodniczącym Rady 
Najwyższej RFSRR N. N 
Organowem na czele. Na 
zdjęciu: Powitanie delega 
cji na lotnisku Okęcie w 

Warszawie.
CAF fot. Szyperko

Wybrzeże serdecznie . 
gości indonezyjskich
Wczoraj o godz. 10 rano 

wylądował na lotnisku we 
Wrzeszczu polski samolot 
rządowy, wiozący pierwsze­
go ministra Republiki Indo­
nezji dr Raden Hadżi Dju- 
anda Kartawidjaja z mał­
żonką oraz z towarzyszący­
mi mu osobami. Wraz z nim 
przybyli: sekretarz general­
ny MSZ dr Ismael Thajeb, 
zastępca szefa sztabu wojsk 
lotniczych płk. Darwajana 
Siswadi oraz ambasador 
Indonezji w Polsce A. Ma­
lik.

Lotnisko zostało udekoro­
wane flagami polskimi i in­
donezyjskimi. Barwy indo­
nezyjskie są identyczne, jak 

‘polskie, ale umieszczone są 
na masztach w odwrotnym 
porządku,

Kiedy samolot zatrzyma! 
się, podszedł do niego prze­
wodniczący Prezydium WRN 
Józef Wołek oraz małżonka 
ministra żeglugi prof. St. 
Darskiego. Szef protokółu 
dyplomatycznego, ambasa­
dor J. Grudziński, przedsta­
wił ich premierowi indone­
zyjskiemu, po czym orkiestra 
Marynarki Wojennej odegra 
la oba hymny państwowe 
Następnie krótkie, serdeczne

przemówienie wygłosił prze­
wodniczący prezydium WRN 
J. Wołek, witając gości w 
imieniu społeczeństwa Wy­
brzeża. Na to przemówienie 
odpowiedział pierwszy mini- 
® Dokończenie na str. 2

Gratulacje
z okazji
narodowego
$ w i ę f <
Francji

Pierwszy m.inister Republiki Indonezji dr Raden 
Hadżi Djuanda Kartawidjaja (w środku) w toica- 
rzystwie dyrektora technicznego Stoczni < ' ńskiej 

inż. Żydowo zwiedza tereny stoczniowe
Fot. Z. Kosycarz

Z okazji dzisiejszego 
święta narodowego Frań 
cji — 171 rocznicy zbu­
rzenia Bastylii — prze­
wodniczący Prezydium 
WRN Józef Wołek prze­
słał pismo gratulacyjne 
z życzeniami do konsula 
Francji w Gdańsku p. 
Marcela Grisard.

Delegacja POL
u wicepremiera
Czen I
PEKIN (PAP). W środę 

wicepremier Czen I przyjął 
bawiącą w Chinach delega­
cję polskiego radia i telewi­
zji z Wiodzimierzem Sokor­
skim na ezele. Spotkanie 
upłynęło w serdecznej i przy 
jacielskiej atmosferze

Co mówi świat?
a Dalsze loty mogą doprowadzić do wojny 
a Nieszkodliwa misja? 
a Trudna sytuacja Macmillana

niczych stanowisk w NATO.
W tym celu przedsta­

wiciele zachodnioniemieccy 
powinni, zdaniem Straussa, 
występować aktywnie za 
całkowitą integracją militar 
ną, polityczną i gospodarczą 
krajów NATO. Według pla­
nów Straussa Niemcy za­
chodnie mają stać się naj­
silniejszym pod względem 
militarnym i gospodarczym 
mocarstwem w Europie.

Nawiązując do polityki 
prawicowego kierownictwa 
partii socjaldemokratycznej 
(SPD) von Gliga twierdził,
że plany bońskiego mini­
sterstwa obrony są dobrze 
znane Wehnerowi, Schmido 
wi, Erlerowi i innym przy­
wódcom SPD, mimo iż usi­
łują oni stworzyć pozory, 
że nic o nich nie wiedzą.

B. adiutant Kammhubera 
poinformował, że rząd boń- 
ski bezpośrednio uczestni­
czy w prowokacyjnych lo­
tach wywiadowczych ame­
rykańskich samolotów „U- 
2” i „RB-47” nad terytoria­
mi innych krajów. Na lot-

LONDYN (PAP). Wtorko­
wa konferencja prasowa na 
Kremlu z udziałem premie­
ra Chruszczowa oraz wypo­
wiedzi przywódcy Związku 
Radzieckiego na temat o- 
statniego incydentu z samo­
lotem amerykańskim, który 
pogwałcił terytorium radziec 
kie oraz na temat innych 
aktualnych zagadnień mię­
dzynarodowych, wywołała 
wielkie zainteresowanie w 
całej prasie światowej.

Wieczorne wydania dzień 
ników londyńskich poświę­
ciły główną uwagę wypo­
wiedziom Chruszczowa na 
konferencji prasowej. Na 
czoło wysuwa się stwierdzę 
nie premiera ZSRR, że jeś­
li loty szpiegowskie samo­
lotów „U-2” nad Związkiem 
Radzieckim będą wznowio­
ne, tj. jeśli Stany Zjedno­
czone będą kontynuować 
prowokacje, to w ten spo­
sób doprowadzą one do po 
ważnego zaostrzenia sytu­
acji międzynarodowej grożą 
cej wybuchem wojny.

Dziennik „Evemng Stan­
dard” zamieścił wiadomość 
o konferencji pt.: „Dalsze lo 

Według nie potwierdzonych j ty „U-2” megą doprowadzić 
jeszcze informacji, o któ- j do wojny. — W. Brytania —

gacje, petycje, zbieranie pod 
pisów, w celu zrealizowa­
nia orędzia Biura ŚRP do 
narodów całego świata.

Czy kandydat
»Przekroju«
zostanie
prezydentem
USA
LOS ANGELES (PAP).

dla Ameryki 
Łacińskiej?

WASZYNGTON (PAP). 
Przebywający na urlopie w 
Newport (Rhode Island) 
prezydent Eisenhower opu­
blikował nowy plan pomo­
cy gospodarczej dla Ame­
ryki Łacińskiej. Plan nosi 
ponętny tytuł: „Współpra­
ca nad rozwojem standardu 
gospodarczego i socjalnego 
na półkuli zachodniej”. Jed­
nakże już na konferencji 
prasowej z wyjaśnień, zło­
żonych przez prezydenta 
wynikało, iż za pomocą no 
wego planu — porównywa­
nego tu do planu Mar­
shalla — USA starają się je 
szcze zwiększyć swoje wply 
wu w panamerykańskim 
systemie gospodarczym i 
politycznym. Plan prowadzi 
do ścisłej kontroli USA nad 
Ameryką Łacińską i bloka­
dy Kuby.

Jak wynika z doniesień
„Daily Mail” stwierdza 

m. in., że według danych u- 
zyskanych z wiarygodnych prasy, plan ogłoszony przez 
źródeł, samolot „RB-47” le- Eisenhowera nie wywołał

nisku wojskowym w Spang; zydenta Stanów Zjednoczo- 
dahlem stacjonuje 10 tak- nych w nadchodzących wy

rych jednak otwarcie mówi | współuczestnikiem agresji 
się już w kuluarach kon-juSA”, „Evening News” — 
wencji demokratów, senator! daje tytuł: „Chruszczów po- 
Kennedy osiągnął porożu- twierdza wiarołomną rolę 
mienie ze swym dotychcza- W. Brytanii”, 
sowym przeciwnikiem sena-j Szereg dzienników prawi 
torem Johnsonem. W myśl1 cowych demaskuje próby 
tego porozumienia, Johnson i rządu brytyjskiego wybieie- 
miał zgodzić się na popar- nia agresorów. Konse watyw 
cie Kennedy’cgo jako kan- ne dzienniki „Daily Mail” i 
dydata demokratów na pre

tyczna eskadra wywiadow­
cza amerykańskiego lotni­
ctwa wojskowego, która 
dokonywuje takich lotów.

borach, w zamian za zapew 
nienie, że w wypadku wy­
boru Kennedy’ego otrzyma 
on wiceprezydentur^

ciał w celu „sfotografowa­
nia tajnych obiektów rosyj­
skich”.

Londyński korespondent 
tego dziennika pisze m. in., 
że „nowy incydent postaw:! 
w trudnej sytuacji premie­
ra Macmillana”.

NOWY JORK (PAP). Rów
nież dzienniki amerykań­
skie opublikowały doniesie­
nia z Moskwy o konferencji 
prasowej na czołowych miej 
scach.

W komentarzach na temat! 
noty radzieckiej oraz wy 
powiedzi Chruszczowa wie­
le dzienników amerykań 
skich usiłuje podważyć twier 
dzenie rządu radzieckiego, 
jakoby samolot „RB-47” le­
ciał z misją szpiegowską.

rabunkowy
BIAŁYSTOK (PAP). 12 bm. 

miał miejsce w Białymstoku 
zuchwały napad z bronią 
ręku na pracowników miejsco 
wego urzędu pocztowego nr 9 
W godzinach popołudniowych 
do tylnych drzwi zamkniętego 
już urzędu rozległo się puka­
nie. Gdy jeden z przebywają­
cych jeszcze w lokalu pracow­
ników otworzył drzwi, stanął 
w nich zamaskowany mężczyz­
na z bronią w ręku żądając 

„ ,, . wydania pieniędzy. Mimo wy-,Daily Express potłdają W mierzonej przeciw sobie bro- 
wątpliwość oświadczenie Bry jeden z pracowników wy-
tviski«£0 Ministerstwa Obro korzystujac chwilową nieuwa- ęyjSKKgo ministerstwa unro ^ bandyty, rzucił się nań pró-
ny stw erdzające jakoby a- bojąc go obezwładnić. Po krót- 
merykańsk* samolot „RB-47” i kiej. walce, w czasie której
leciał „z nieszkodliwą mis-j blndytTZstl^&ię'-

zbytniego entuzjazmu w kra 
jach, które mają być nim 
objęte. Nawet dzienniki 
amerykańskie nie piszą o 
nim bez zastrzeżeń. Niektó 
re z nich podkreślają, iż 
trudno oprzeć się wraże­
niu, że w przedstawieniu 
planu zaważyły bardziej 
względy poUtvozne aniżeli 
chęć udzielenia pomocy. 
Zwraca się uwagę, że ogło­
szenie planu nastąpiło pO 
poważnym zaostrzeniu się 
stosunków amerykańsko • 
kubańskich i wymianie 0- 
strych not miedzy rządami 

pitych krajów. Plan stwarza 
wrażenie — pisze w artyku­
le redakcyjnym „Journal of 
Commerce”, że po to zwięk 
szamy pomoc dla innych kra 
jów Ameryki Łacińskiej, 
aby stłumić w nich sympa­
tię do Castro. Dziennik 
porównuje plan do „próby 
ukarania jednego niegrzec* 
nego chłopca przez obdaro­
wanie wszystkich jego bra 
ci porcją lodów”.

Odmawiając poparcia dla 
planu dziennik twierdzi, że 
„jako broń polityczna plan 
nie zdoła wielu lu­
dzi na świeeie z mieszkań­
cami Ameryki Łacińskiej 
włącznie”.

ją ipowany i rozbrojoaju

Przewidywany przebieg po­
gody dla wybrzeża wschodnie­
go na dzień 14 bm.

Początkowo dość pogodnie. 
Po południu stopniowy wzrost 
zachmurzenia. Temperatura od 
+ 16 do +22 st.

Wiatry umiarkowane z kie­
runków południowo-zachodnich.
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Wybrzeże
serdecznie
powitało

® Dokończenie ze str. 1
ster Republiki Indonezji dl 
'Raden Hadżi Djuanda Kar- 
tawidjaja. Małżonce naszego 
gościa wręczono wiązankę 
(kwiatów.

Z kolei cała grupa pode­
szła do zgromadzonych przed 
stawicieli Władz i społeczeń­
stwa. Tu obecnych przedsta­
wiał przewodniczący J. Wo­
łek. Naszych gości witali: 
przedstawiciel dowództwa 
Marynarki Wojennej kmd. 
L. Janczyszyn, przewodni­
czący WK FJN poseł F. Wi- 
chłacz, przewodniczący Pre­
zydium MRN w Gdańsku 
St. Szmidt, zastępca prze­
wodniczącego Prezydium 
MRN w Sopocie Z. Mielca- 
rzewicz, rektor WSE prof 
Matysik, dyrektor portu 
gdyńskiego Madziar, dyrek­
torzy Stoczni im. Komuny 
Paryskiej i Stoczni Gdań­
skiej Zabiełło i Żydiowo oraz 
inne osobistości.

Gościom podczas ich po­
bytu na Wybrzeżu towarzy 
szą przybyli wraz z nim:: 
wicepremier Piotr Jarosze­
wicz, minister •’żeglugi St. 
Barski, wiceminister R. Fl- 
deiski oraz dyrektor proto­
kołu dyplomatycznego MS2 
ambasador J. Grudziński.

Z lotniska goście udali się 
^samochodami do Sopotu, 
gdzie w Grand Hotelu przy­
gotowano dla nich aparta­
menty.

Dzień wczorajszy był po­
święcony zwiedzaniu Stoczni 
Gdańskiej i gdańskiej sta­
rówki. Popołudniu nasi goś­
cie byli obecni na koncercie 
muzyki organowej w Ka­
tedrze Oławskiej. Następnie 
podejmowani byli obiadem 
przez przewodniczącego Pre 
zydium WfvN J. Wołka.

Dzień dzisiejszy goście spę 
dzą w Gdyni, gdzie będą 
podejmowani przez ministra 
Darskiego obiadem na jed-. 
inyrn ze statków PLO, Po 
południu opuszczają Wybrzie 
że, udając się do Warszawy., 

(erg)
\ t -----•-----

Aktualności

Gospodarka dla wszystkich

Od stycznia do maja

€SmSm
Pismo kubańskie „Re­

volution” komentując o- 
świadczenie N. S. Chru- 
szczowa w sprawie zaku­
pu cukru kubańskiego 
stwierdza: „W oświadcze­
niu radzieckim, które wi­
tane jest tak gorąco 
przez nasz naród i rząd, 
budzi sympatią przede 
wszystkim to, że znalazła 
w nim wyraz dobra wo­
la”. Pismo podkreśla, że 
Związek Radziecki poparł 
Kubę nie narzucając jej 
żadnych zobowiązań, co 
zawsze czynią Stany Zje­
dnoczone, gdy udzielają 
swej wątpliwej „pomocy”, 
za którą narody płacą 
zbyt drogo.

przisfrsfee
Nieostrożna, szybka jaz­
da, nadużycie alkoholu, 
zły stan techniczny wo­
zów, nieprzestrzeganie 
przepisów ruchu drogo­
wego — oto w większo­
ści wypadków przyczyny 
coraz częstszych katastrof 
na szosach Wybrzeża. Na 
zdjęciu: jeden z licz­
nych ostatnio wypadków.

Za kilkanaście dni spodzie 
wane jest opublikowanie ko 
munikatu Głównego Urzędu 
Statystycznego o wykonaniu 
zadań planowych w I półro 
czu br. Obecnie napływają 
ostatnie sprawozdania, a 
sztab statystyków przystępu 
je do opracowania syntetycz 
nej oceny. Zanim ją jednak 
otrzymamy, warto, wydaje 
się, wskazać na niektóre e- 
lementy kształtowania się sy 
tuacji gospodarczej w cią­
gu pięciu pierwszych mie­
sięcy br.

DOBRE WYNIKI 
PRZEMYSŁU

Na uwagę zasługuje prze 
de wszystkim sytuacja w 
przemyśle. Produkcja global 
na przemysłu uspołecznione­
go osiągnęła w ciągu 5 mie­
sięcy br. poziom o 10,8 proc. 
wyższy, niż w analogicznym 
okresie ubiegłego roku.

Dobrym miesiącem dla 
przemysłu był zwłaszcza 
maj, w którym produkcja 
była o 14,8 proc. wyższa, 
niż w maju 1959 roku. W 
wyniku oddania do użytku 
nowych obiektów chemia no 
tuje w maju przyrost pro­
dukcji o 23,5 proc., prze­
mysł drzewny o ok. 19 proc., 
przemysł materiałów budo­
wlanych o ok. 15,5 proc. 
W przemyśle ciężkim nato­
miast niemal cały przyrost 
produkcji w maju (20,7 pro­
cent) osiągnięty został w 
wyniku wzrostu wydajności 
pracy. Wprowadzeniu bo­
wiem nowych norm techni 
cznych towarzyszy szeroki 
program porządkowania go 
spodarki zakładów, uspraw­
niania technologii i organi­
zacji pracy, a z lepszym wy 
korzystaniem maszyn i urzą 
dzeń idzie w parze pełniej­
sze wykorzystanie dnia ro­
boczego.

Nie bez wpływu na wzrost 
wydajności pracy ma rów­
nież zwiększenie jej dyscy­
pliny oraz mniejsza absen­
cja chorobowa w zakładach. 
Wszystko to z kolei umożli­
wia wykonywanie zwiększo­
nych zadań przy stosunko­
wo niewielkim wzroście za­
trudnienia.

Wyniki byłyby niewątpli­
wie lepsze, gdyby nie po- 
wszechnie znane trudności 
zaopatrzeniowe. Niezależnie 
bowiem od pewnych opóź­
nień w dostawach surowców 
importowanych, niesolidność 
krajowych kooperantów je­
szcze raz dotkliwie dała się 
we znaki niektórym zakła­
dom.

Między innymi fabryka 
szczecińska wykonała pię­
ciomiesięczny plan produk­
cji „Junaków” tylko w 89,6 
proc. wskutek nietermino­
wej dostawy silników z za­
kładów w Łodzi.

W ogóle zresztą najwięk­
sze trudności przemysłu wy­
nikają z niedostatecznego 
zaopatrzenia materiałowo - 
technicznego. Na tym tle wi­
dać szczególnie doniosłe zna 
czenie decyzji V Plenum dla 
rozwoju naszej gospodarki.

Przemysł lekki, spółdziel­
czość pracy i cały państwo­
wy przemysł drobny miały 
pewne trudności znów z in­
nego powodu, który najogól­
niej można określić jako 
trudności zbytu. Z powodu 
bowiem słabego popytu i w 
obawie produkowania „na 
magazyn” zdolności produk 
cyjne w niektórych prze­
mysłach nie są w pełni wy­
korzystane. Dotyczy to zwła 
szcza przemysłu wełnianego, 
radiotechnicznego, tytonio­

wego, cukierniczego, winiar o 7 — 9 proc., w robotach 
skiego oraz niektórych dzia-! betoniarskich o 8 — 13 pro- 
łów przemysłu drobnego. j cent, w robotach zbrojar- 

Przemysł drobny w związ skich o 4 proc., malarskich 
ku z sytuacją na rynku przy,o 6 proc. 
stąpił w ostatnich miesią
each do przestawiania pro­
dukcji z artykułów kon­
sumpcyjnych na artykuły za 
opatrzeniowo - inwestycyj­
no. Nasuwa się tu jednak 
uwaga, że rozwiązanie to na 
leży do najłatwiejszych.
Można bowiem i trzeba u- niego okresu" 1959 roku, a 
ruchamiać nowe asortymen- zdobyta w końcu „biegłego

WŁAŚCIWA
STRUKTURA SPOŻYCIA
Wypłaty na płace łącznie 

z wypłatami na fundusz za 
kładowy kształtowały się w 
okresie 5 miesięcy na po­
ziomie wypłat z odpowied-

ty wyrobów rynkowych, a 
także większą uwagę zwró­
cić na możliwości ekspor­
towe.

REFORMA 
W BUDOWNICTWIE 
ZDAŁA EGZAMIN

Nieźle kształtuje się rów­
nież sytuacja w budownict­
wie. Przedsiębiorstwa podle 
głe Min. Budownictwa i 
Przem, Materiałów Budowla 
nych w ciągu 5 miesięcy br, 
przekazały do użytku 31,8 
tys. izb, tj. o 8,9 procent 
więcej, niż w takim samym 
okresie ubiegłego roku. Z 
inwestycji przemysłowych w 
okresie tym oddano do eks­
ploatacji następujące waż­
niejsze obiekty: piec siarko­
wy w Toruńskich Zakła­
dach Nawozów Fosforowych, 
część urządzeń odlewni Nie 
kłań (woj. kieleckie), jeden 
nowy wydział w „Rokicie” 
w Brzegu Dolnym, dwa ko­
tły w elektrociepłowni łódz­
kiej, halę w Zakładach Ma­
teriałów Magnetycznych w 
Warszawie. Oddano rów­
nież do użytku kilkadziesiąt 
szkół, nowe obiekty dla służ 
by zdrowia itd .

Jak wiadomo — od 15 
kwietnia br. wprowadzono 
w budownictwie nowe cen­
niki robót akordowych, o- 
parte na normach technicz­
nych. Jak wynika z wyryw 
kowych badań wprowadzenie 
nowych norm i całego ze­
społu środków organizacyj­
nych przyczyniło się do 
wzrostu wydajności pracy, 
w robotach transportowych

czej tereny północne — o 
lżejszych glebach. Tereny 
południowe mniej odczuły 
ostatni okres niepogody w 
rolnictwie — gdyż występo­
wały tu głównie przelotne 
opady.

Obecnie można uznać, że 
stan zasiewów pozwala o-
czekiwać normalnych zblo- j Hagerthy, wyjaśniając 
rów, chociaż niższych niż w | stanowisko oświadczył.

Dlaczego USA
nieurysyłają wojsk do" „ ”
BRUKSELA (PAP). Prczy-lmi kierował się rząd USAi 

dent Eisenhower po prze- j decydując o udzieleniu zgo- 
prowadzeniu rozmowy z se~|dy na interwencję amery- 
kretar/em stanu USA — Her j kańską w Kongo musiałaby 
terem i amerykańską dele-[przez Radę Bezpieczeństwa 
gacją w ONZ oświadczył we ONZ, której członkiem sta-
wtorek wieczorem, że woj­
ska amerykańskie nie będą 
interweniowały w Kongo na 
wet w akcji przeprowadzo­
nej pod szyldem ONZ.

Rzecznik amerykański — 
to 
że

roku równowaga rynkowa 
utrzymuje się nadal.

Zaopatrzenie rynku było 
dostateczne. W porównaniu 
z analogicznym okresem ub. 
roku sprzedano o 58 proc. 
więcej ryżu, o 24 proc. ma­
karonów, o 20 proc. kaszy 
i płatków, o 10 proc. pie­
czywa, o 42 proc. więcej tłu 
szczów roślinnych, o 10 proc. 
więcej mleka, o 4 proc. jaj 
i cukru. Niższa natomiast 
była sprzedaż mięsa, prze­
tworów i tłuszczów zwierzę­
cych, jakkolwiek w ostat­
nim czasie istnieje w tej 
dziedzinie tendencja zwyż­
kowa. Znamienne jest zmniej 
szenie sprzedaży wódek i spi 
rytusu. W porównaniu z po 
dobnym okresem ub. roku 
w okresie od stycznia do ma 
ja sprzedano 1,9 min litrów 
mniej napojów alkoholo­
wych.

NIEURODZAJU NIE 
BĘDZIE

Wreszcie kilka słów o sy­
tuacji w rolnictwie. Ostatni 
okres przyniósł dość istotną 
zmianę. Perspektywa zbio­
rów oceniana w początkach 
roku bardzo niekorzystnie w 
związku z suszą jesienną

1959 roku. , [wszelka pomoc dla rządu
Pogoda sprzyja też rośli-1 kongolańskiego powinna 

nom okopowym. Dużym nie-: wyjść od ONZ, a nie stano- 
bezpieczeństwem dla ziem-. Wić „jednostronnej akcji Ja­
niaków stała się jednakże. kiegoś kraju, w tym rów- 
stonka. Niestety, niedostate- \ nież USA”, 
cznie docenia się u nas silęj Zarówno komentarze za- 
tego przeciwnika. A trzeba *chodnich agencji prasowych, 
wiedzieć, że straty mogą tu. jak j dzienników amerykan 
sięgać nawet 70 proc. skich rzucają światło na

Zbigniew Wyczesany|właściwe przyczyny, który-!

łym jest, jak wiadomo — 
Związek Radziecki.

Stany Zjednoczone zdają 
sobie doskonale sprawę z te 
go, że protest Związku Ra­
dzieckiego przeciw zbrojnej 
ingerencji amerykańskiej w 
Kongo zyskał by uznanie ca 
łej Afryki. Z tego wzglę­
du wolą one zrezygnować 
z tej akcji, tym bardziej, 
że — jak pisze „New York 
Herald Tribune” — „Afryka 
mogłaby zrozumieć ten krok 
(wysłanie wojsk amerykań- 
skiech do Konga) jako po­
wrót do starych metod uży­
cia nagiej przemocy białe­
go człowieka nad czarnym”«

1Q lat działalności
PROKURATURY
■ Zahamowanie przestępczości ? a 40 tys. de­
cyzji administracyjnych ■ Dokształcanie kadr

WARSZAWA (PAP). Przed | przede wszystkim miliony 
10 laty, 20 llpca 1950 r.| obywateli naszego państwa, 
uchwalona została ustawa którzy przeciwstawiają się 
o prokuraturze. Z tej oka-i wszelkiemu bezprawiu, 
zji prokurator generalny! Nie znaczy to oczywiście, 
PRL — prof, dr Andrzej; że prokuratura nie widzi 
Burda udzielił przedstawi- j swojej szczególnej roli: ro- 
cielowi Polskiej Agencji Prą j li organu, który za wyniki

Niemałe znaczenie profi­
laktyczne, jeśli idzie o prze­
stępczość gospodarczą, ma 
też rozchodząca się szero­
kim kręgiem świadomość, iż 
ukradzione mienie społeczne 
ma niewielkie tylko szanse 
pozostania przy złodzieju.

snwej wywiadu na temat! walki z przestępczością po- Rozpowszechnieniu tej świa
10-letniej działalności prokulnosi odpowiedzialność pierw 

, , . . ratury oraz jej zadań na szoplanowa. organu, którego
dostatecznym ’SSMS i“ I *»* “'i««-
rolnictwa w nawozy, uległa 
w ostatnim czasie popra­
wie.

Duże opady na przełomie 
maja i czerwca oraz w cią­
gu ostatnich dni znacznie 
poprawiły stan upraw. Ulew 
ne deszcze w pierwszych 
dniach lipca nawiedziły ra-

Oceniając wyniki walki . ?!e. 1 ^ordynacja wszyst- 
przestępczością, prof. drjklch działań składających
Burda oświadczył: s1^ na - wa 1 a-, , . , J Podane przed paru miesią-Prokuratura mc walczy i; publicznej wiado-
przestępczoscią w pojedyn- moM CJ,fry pot,JvicrdMj,
kę. Pomagają jej sądy, or­
gana MO, organa kon- zjawisko zahamowania prze

Górą Pruszcz i Sopot!
Gdynia i Gdańsk daleko w ogonku

jSSBMiaw
CAT fot. Czarnogórski 

mwniwiwiii mmmrnrm :~'.m uli

Wiadomo, że społeczeń­
stwo woj. gdańskiego ma 
dać w tym roku na budo­
wę szkół Tysiąclecia 58 min 
złotych. Taka kwota usta­
lona została przez Woje­
wódzki Komitet Koordyna­
cyjny Społecznego Funduszu 
Budowy Szkół na podstawie 
doświadczeń z ub. roku, dc 
klaracji świata pracy i oce­
ny ofiarności mieszkańców 
naszego województwa.

Minęło pół roku kalen­
darzowego i dokonano obli­
czeń. Przytoczymy poniżej 
niektóre liczby:

— Czy wiecie, czytelnicy, 
że...

...zebraliśmy za pół roku 
w województwie tylko nie­
co ponad 14 min zł?

...stanowi to tylko ok. 24,5 
proc. kwoty planowanej na 
rok?

...stawia to nas na ostat­
nim miejscu w skali krajo­
wej?

Nie ma co, dorobiliśmy 
się „zaszczytu”!

A oto tabelka, ilustrują­
ca lokatę naszych miast i 
powiatów w zbiórce na 
szkoły:

Pierwsze miejsce zdobył 
PRUSZCZ, wpłacając blisko 40 
proc. przypadającej na rok 
sumy (ok. 677,5 tys. zł).

Drugie — SOPOT (ok. 35 
proc.; ponad 579 tys. zł).

Trzecie — SZTUM (33,5 proc.; 
ponad 413 tys. zł).

Dalej idą: IV miejsce — Mai 
bork, V — Elbląg - miasto, 
VI — Tczew miasto, VII — 
Tczew powiat, VIII — Kwi­
dzyn, IX — Puck i X — Kar­
tuzy.

Na XI pozycji wkracza na 
widownię Gdynia. Wpłaciła ona 
ponad 2 min zł, co jednak da­
je tylko 23,4 proc. XII miejsce 
zajmuje Starogard z kwotą 
przekraczającą 6G5 tys. zł i 
procentem 22,4. Feralną trzy­
nastkę „wygrał” GDAŃSK. 
Dał on wprawdzie ponad 4,2 
min zł, ale stanowi to zaled­
wie 22,2 proc. p'anu.

„Zdystansowali’* wojewódz­
kie miasto już tylko: Koście­
rzyna (20,4 proc.), Wejherowo 
(17,7 proc.), Lębork (15,6 proc.) 
i Nowy Dwór (15 proc.).

Czemu lub komu zawdzię 
czarny takie wyniki?

Przyczyn jest wiele. Oma
wian« one były wczoraj na

posiedzeniu Woj. Komitetu
Koordynacyjnego Społeczne­
go Funduszu Budowy Szkół. 
Referat biura tego komite­
tu jako jedną z przyczyn 
wymienił rzekomy spadek 
entuzjazmu społeczeństwa, 
tak wyraźnie przejawiające­
go się w pierwszym okresie 
proklamowania obchodów 
Tysiąclecia. W imieniu na­
szych czytelników nie go­
dzimy się z takim stwier­
dzeniem. Według naszego 
rozeznania, duma z powodu 
tysiąclecia istnienia państwa 
pogłębia się w społeczeń­
stwie, ludzie coraz lepiej 
poznają nasze tradycje, a 
wśród nich i tradycje ofiar­
ności i gotowość do czynów 
społecznych wzrasta, a nie 
maleje.

Poszukajmy raczej przy­
czyn mizernego wyniku 
wpłat na szkoły gdzie in­
dziej. Daje zresztą w tej 
sprawie częściowe wyjaśnię 
nie sam wspomniany refe­
rat. Stwierdza mianowicie:

Dotychczas wcale nie świad­
czyły na budowę szkół: Pol­
skie Linie Oceaniczne w Gdy­
ni (3.900 pracowników), Polskie 
Ratownictwo Okrętowe w Gdy 
ni (550 pracown.' stocznia 
Rzeczna w Gdańsku (460 prac.), 
Stocznia Marynarki Woj. W 
Gdyni, Teatr „Wybrzeże”, Spo 
leczne Przedsiębiorstwo Budów 
lane w Gdańsku (1.590 prac.) 
itd. itd.

Czy _ pracownicy tych in­
stytucji są tak aspołeczni, 
że odmówili swego udziału 
w czynie ogólnonarodowym? 
Skrzywdzilibyśmy ich, gdy- 
byśmy tak przypuszczali. 
Sprawa jest bardziej pro­
zaicznej natury: nikt do
nich nie przyszedł, nie po­
prosił, nie przypomniał, nie 
ułatwił procedury dokony­
wania wpłat.

Miło jest nam stwierdzić, 
że to niedopatrzenie zosta­
nie naprawione. Przedstawi 
ciele społeczeństwa zjawią 
się wkrótce w tych zakła­
dach z obywatelskim przy­
pomnieniem i pomocą.

Nieco bardziej zawiła jest 
inna sprawa;

trńli admłnMraeia nr/edsie ^Pczośęi w Polsce w ogó- trou, admim tracja przedsię.j przestępczości gospo-
biorstw uspołecznionych, w szczesólności.

i Dowodzą, iż zaznacza się 
ostatnio nawet dość wyraź­
na tendencja spadkowa w 
ich nasileniu. Właśnie to za­
hamowanie i zmniejszenie 
się nasilenia przestępczości 
uważam za nasze i ogólno 
społeczne osiągnięcie.

Chcę jednak z całym na­
ciskiem podkreślić, że nie 
zadowala nas ono. Bez­
względna bowiem ilość po­
pełnianych w naszym kra­
ju przestępstw, a także ich 
ilość względna, przypada­
jąca na 10 tys. mieszkań­
ców jest wciąż nazbyt je­
szcze wysoka, wyższa niż w 
szeregu innych krajów so­
cjalistycznych. Dotyczy to 
zwłaszcza wypadków kra­
dzieży, i to zarówno kra­
dzieży mienia społecznego 
jak i prywatnego oraz prze­
stępstw przeciwko życiu i 
zdrowiu ludzkiemu, tj. głów 
nie bójek i wypadków po­
bicia z wynikiem śmiertel­
nym lub w postaci cięż­
kich uszkodzeń ciała.

Prokuratura może mieć 
wpływ na poprawę tego sta 
nu rzeczy przez większą

Jak wiadomo, w opinii spo­
łecznej przyjęło się, że świad­
czenia na szkoły Tysiąclecia 
nie powinny być niższe od pół 
prćcentu zarobków i to żarów 
no poborów, jak i innych wy­
płat. Tymczasem pracownicy 
nadleśnictwa w Sobowidzu 
wpłacają 0,1 proc. ipoborów, 
tvleż — tartaku w Wejhero­
wie, nadleśnictwa w Wejhero­
wie — 0,15 proc., oddziału NBP 
w Lęborku — 0,2 proc. itd. itd.

Obwodowy Urząd Pocztowy 
w Gdyni wpłaca I zł miesięcz­
nie od pracownika, a nasza 
Opera i Filharmonia Bałtyc­
ka — 2 zł!

'Sie i to jeszcze mieści się 
w granicach zrozumienia. Pro­
simy czytelników o wysi enie 
fantazji dla odpow -dzi na py­
tanie: jakie spekulacje obli­
czeniowe musiano przeprowa­
dzić w Przedsięb. Robót Ele- 
wacyjnych w Elblągu, żeby 
dojść do ustalenia, iż pracow­
nicy tego zakładu mają wpła­
cać ani mniej, ani więcej, tyl­
ko 0,16 proc. poborów mie­
sięcznie? Lub pracownicy Mer 
skiej Agencji w Gdyni — 0,27 
proc.?

Nie wiemy, czy do tych 
wymienionych, oraz szere­
gu nie wymienionych za­
kładów dotrą oficjalni rzecz 
nicy interesu społecznego. 
My wnosimy o przejęcie ini 
cjatywy w sprawie ofiarno­
ści na szkoły Tysiąclecia 
przez same załogi. Nie bę­
dzie wówczas łamigłówek.

Na wymienionym zebra­
niu poruszono szereg waż­
nych dla interesu społecz­
nego spraw. M. in. sekretarz 
KW PZPR Tadeusz Wrębiak 
jako pilne zadania dla Woj. 
Komitetu Koordynacyjnego 
wskazał potrzebę ostatecz­
nego zatwierdzenia dla po­
wiatów i gromad planów 
finansowych, czego jeszcze 
dotąd nie ma. Nie ma rów­
nież szczegółowego planu 
budownictwa szkół Tysiąc­
lecia w naszym wojewódz­
twie. Oba( te braki powo­
dują osłabienie ofiarności 
społecznej.

W wyniku narady, której 
przewodniczył inż. Jerzy 
Zakolski, wiceprzewodniczą 
cy Prezydium WRN, powzię 
to szereg uchwał, do któ­
rych jeszcze powrócimy.

(K)

domości służyć będzie coraz 
skuteczniej zabezpieczanie 
przez prokuraturę na mieniu 
przestępców roszczeń skarbu 
państwa z tytułu strat, po­
niesionych skutkiem ich 
czynów.

— Jak przedstawiają się 
rezultaty dotychczasowej 
działalności prokuratury W 
zakresie nadzoru ogólnego 
nad zgodnością aktów praw­
nych z przepisami obowią­
zującego prawa?

— Praktyka tego nadzo­
ru poszła w kierunku bada­
nia zgodności z prawem: a) 
decyzji administracyjnych, 
b) orzeczeń kolegiów kar­
no - administracyjnych, c) 
orzeczeń zakładowych ko­
misji rozjemczych, powoła­
nych do rozstrzygania spo­
rów, wynikających ze sto­
sunku w gospodarce uspołe­
cznionej.

w telewizji
kolejna 
»Telerundn«

W dniu dzisiejszym gdań­
ska telewizja zaprezentują 
kolejne, 7 wydanie magazy-

___ __ ... nu sportowego „Telcrunda”.
szybkość i sprężystość nasze1 ^P^dtek programu o godz. 
go działania. Przez- głębszej
rozpoznanie „słabych miejsc”) Dzisiejszy program obej* 
w organizacji ochrony włas muje: wywiad z przewodni 
ności społecznej, przez bar- czącym WKKFiT Bolesła- 
dziej doskonałą i bardziej wem Dymlem na temat 15- 
wszechstronną współpracę z lecia sportu na Wybrzeżu,
innymi władzami, przez peł­
niejsze wykorzystanie try 
buny sądowej dla demasko 
wania przestępców i umoc-

sportowe ploteczki”, o któ­
rych będą mówili dziennika 
rze sportowi, rozmowę na 
aktualne tematy żeglarskie

nienia opinii publicznej w z przew. Gdańskiego Okrę-
przekonaniu, że sprawiedli­
wa kara nie minie nikogo, 
kto na nią zasłużył,

gowego Związku Żeglarskie­
go inż. Grochem, pokaz mo­
deli jachtów i samolotów,

Od kilku lat prokuratorzy wykonanych przez członków 
utrzymują dość żywe kon-j gdańskiego LPZ oraz na za- 
takty z załogami zakładów;konczewe tradycyjny już te- 
pracy, biorąc udział w na-;^c^urn^e3* 
radach, na których omawia- j W dzisiejszym quizie spor 
ne są sprawy, związane ze łowym wezmą udział zespo- 
zwalczanicm przestępstw 1 -y RKW (Radomiński, Kacz 
nadużyć, dających się szcze marczyk i Wieczorkowski) i 
golnie dotkliwie odczuwać, j reprezentacją Nowego Por- 
W kontaktach tych widzimy *u> w której między innymi 
jedną z dróg, prowadzących występuje finalista 56 Zga- 
do zapobiegania przestępczo “ Zgaduli p. Walczuk. 
ści. Chcemy, aby przynosi-1 Przypominamy, że poprzed 
ły one coraz lepsze rezulta- ni teleturniej obu tych ze­
ty i aby dzięki nim, jak społów zakończył się remi- 
również dzioM całnkształto- sem 30:30 pkt. 
wi swej pracy, prokuratorzy! W przerwach miedzy po­
cieszyli się coraz większym szczególnymi punktami pro- 
autorytetem i zaufaniem gramu „Telerundy” intere- 
jako obrońcy p aw» i zorajsujące filmowe ml*awki spor 
wiedhwosci. Uowe,

8
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Pracownicy Gdańskiej Fa 
bryki Kwasu Siarkowego
(Kanał Kaszubski, Kujaw­
ska 2) mają poczucie swej 
wagi w życiu gospodarczym 
państwa. W toku zwiedza­
nia fabryki kilkakrotnie 
nasz współpracownik sły­
szał zdanie:

— Uprzemysłowienie kra 
ju można mierzyć przeli­
czeniem ilości kwasu siarko 
wego na głowę...

Czasami z dodatkiem:
— ...tak jak np. kulturę 

w kilogramach mydlą na 
każdego mieszkańca.

Przyjemnie jest widzieć 
ludzi, którzy wykonują swą 
pracę w przeświadczeniu, 
że są naprawdę potrzebni.

Przeświadczenie to nie jest 
megalomanią. Nie ma prawie 
takich dziedzin produkcji, któ 
re mogłyby się obejść bez 
kwasu siarkowego, a już pod­
stawowym surowcem jest on 
dla przemysłów: farmaceutycz
nego, włókien sztucznych, mas 
plastycznych, nawozów fosforo 
wych, materiałów wybucho­
wych dla celów górniczych i 
obronnych itp. Nawet w samo 
chodach jest niezbędny — do 
akumulatorów.

Fabryka jednakże w nie­
dalekiej przyszłości prawdo 
podobnie zmieni nazwę. A

Inaczej zaczęło się ddać 
po r. 1957. Zmora likwi­
dacji zakładu przestała nę­
kać załogę. Wystarczyło te­
go, żeby fabryka zmieniła 
swój wygląd. Nie rozrosła 
się jeszcze należycie, ale 
otoczenie już wstydu zało­
dze nie przynosi. Podwórecz 
ka są czyste, założono kwiet 
niki i zieleńce, obramowano 
je wybielonymi cegiełkami, 
na wolnych przestrzeniach 
zadomowiły się ogródki ro­
botników i zespołu kierow­
niczego fabryki, kwitną w 
nich dziś kartofelki, dora-

Urządzenia fabryki uciekają spod dachćno — na wolne powietrze.

Mowę ceny
na warzywa
i owoce

Woj. Komisja Cen ustali­
ła nowe ceny na warzywa 
i owoce, obowiązujące od

jak i dlaczego — poniżej.
Odziedziczyliśmy fabrykę 

przy Kanale Kaszubskim w 
stanie żałosnej ruiny. Dopie 
ro w 1948 roku można by­
ło z jej szczątków urucho­
mić produkcję kwasu siar­
kowego. Pożal się Boże — 
jaka to była produkcja! Sy­
stemem z czasów króla 
Ćwieczka.

Mało tego. Jakakolwiek
14 bra. Oto wykaz tych cen: ambicja załogi w kierun- 

Czereśnie 10 zł za kg (I gat.) .... .1 « zi (ii gat.>, truskawki u /.i J'u rozbudowy 1 unowoczes
([ gat.) i 11.su (11 gal.), czarne n'enia zakładu, tak potrzeb
Jagody 10 zl za kg. ! ^

Cebula obcinana 7 zl za kg. na w procesach rozwoju go
cebula ze szczypiorkiem 3,80 z'' snrwiarki mrn.dr.woi Vwla 
za kg, pomidory bułgarskie 251spoaarKl narodowe], była
zl za kg, pomidory krajowe 23 j skutecznie gaszona perspek 
zl za kg (I gat.) i 20 zł (II gat), . . ... ... ..
marchew 2,50 (za pęczek 500 g), tywami jego likwidacji. 
Ogórki 18 zł za kg, kapusta bia­
ła wczesna 2 zł za kg, kalafio­
ry za sztukę 2,50 zł (15 — 20 
cm średnicy), 4 zł (20 — 26 cm),
5 zł (powyżej 26 cm), buraczki ob i CY i poczucie pożytecznoś- 
cinane 6 zł za kg, ziemniaki ’

wskazań i zaleceń uchwał 
poprzednich i obecnego V 
Plenum KC PZPR.

Przede wszystkim dlatego, że 
Plenum to zaleca wyraźnie 
„przyspieszenie budowy następ 
nych ciągów kwasu siarkowe­
go”. Następnie Plenum to ja­
ko jedną z najbardziej istot­
nych cech przyszłego 5-lecia 
wymienia koncentrację wysił­
ków dla złagodzenia dyspro­
porcji pomiędzy produkcją roi 
niczą i potrzebami gospodar­
ki narodowej. Nakłady inwe­
stycyjne na rolnictwo (89,3 mld 
zł) zostały znacznie zwiększo­
ne w porównaniu z pierwotny­
mi pianami (71,9 mld zł), W 
tej liczbie na pośrednie na­
kłady na rolnictwo (14 mld 
zb. Na rozwój przemysłu na­
wozów sztucznych skorygowa­
ny plan przeznacza ponad 9 
mld zł i zaleca rozbudowę 
produkcji superfosfatu.

Otóż z tej ostatniej liczby 
pokaźna kwota (w r. 1959 
szacowana na 200 min zl) 
przypadnie, jak potwierdza­
ją najnowsze informacje 
Warszawy, Gdańskiej Fabry 
ce Kwasu Siarkowego.

Co za tę kwotę fabryka 
będzie musiała wykonać?

PO PIERWSZE: wybudo­
wać w Kanale Kaszubskim, 
przylegającym do terenów 
fabryki, nabrzeże, które by 
przyjmowało 10 i 13-tysięcz- 
niki z importowaną rudą 
siarkonośną oraz surowcami 
dla produkcji superfosfatu, 
Na tym nabrzeżu wybudo- 

stają buraki i fasola... wać magazyn interwencyjny 
Dobre samopoczucie pra- t33a rut^r ,° pojemności 80 

cowników, pewność jutra metrów sześć, 
znalazło wyraz i w innej PO DRUGIE: wybudować 
dziedzinie. Systemem gospo- nowy oddział kwasu siarko- 
darozym i drogą racjonaliza 
cji rozpoczęto rozbudowy­
wać urządzenia zakładu.
Produkcja zaczęła wzrastać.
Gdy w r. 1951 fabryka da­
ła 8 tysięcy ton kwasu siar-

wego, produkującego nowo-

cznej produkcji 200 tysięcy 
ton.

Właśnie produkcja tego 
nawozu sztucznego, tak pożą 
danego przez rolnictwo, a 
tak trudnego do osiągnięcia 
zwłaszcza przez rolnictwo 
■województw północnych i 
wschodnich, leży jak naj­
bardziej po myśli poprzed­
nich i obecnej uchwały Ko­
mitetu Centralnego PZPR.

W następnym artykule poin­
formujemy czytelników — ja­
kie my, mieszkańcy naszego 
kraju, odniesiemy z te?o ko­
rzyści, napiszemy pod adre­
sem pewnego inżyniera w fa­
bryce parę życzliwych uwag 
krytycznych oraz zabawimy się 
we wróżbę: jak wkrótce będą 
przemawiali do swych gości 
robotnicy fabryki. Znajdą W 
nim również czytelnicy rozwią 
zanie zagadki tytułu: ' jak ob- 
bliezyć „Wskaźnik rozsądku”.

W. H-n

JHISTRZ PODNIEBNEJ AKROBACJI

■ ... J—
WT

I ogólnopolskie mistrzostwa w akrobacji samoloto­
wej, trwa'<{ce przez ir:y dni na lotnisku Gocla- 
wek w Warszawie, wyłoniły najlepszych p'hdow tej 
konkurenci. Na zdjęciu: pilot Stanisław Akerman z 

Inowrocławia zajął 1 miejsce.

POMNIK, KII! BUDOWAŁA
cala
O

Polska
gotowawcze. W miarę u- 
pływu czasu włączały się 
do nich coraz to nowe 
miasta, regiony, przedsię­
biorstwa, instytucje, huty 
i stalownie.
W początkowej ich fazie,

Do r. 1957 wisiała nad 
ludźmi groźba utraty pra-

wczesne 3,50 zł za kg, ziemnia 
ki stare 1,30 zł za kg.

> Powyższe ceny obowiązują 
sieć handlu uspołecznionego 
i prywatnego bez względu 
na. formę handlu (sklepy, kio 
ski, stragany i wózki).

W wymienionych już w

ci w życiu społecznym.
Na przykładzie Gdańskiej 

Fabryki Kwasu Siarkowe-u, •można byłoby l3^ 24 ysiące ton’ a w ble‘
przestudiować
go doskonale można byłoby i.zapełnienie jg7m ma dac 27 
— jak niepewność losów za °.T. . . , .kładu wpływa na pracow-1 Nie.’ utrzymywanie, ™jogi 

-. - - - - ników. Do r. 1957 marazm, j W ”iePe™cl co d* dal-
poprzedmch cennikach miej apatia, niechęć do fizyczne- i*zych losovv kładów nie 
scowościach letniskowych I go j myśIoweg0 wysiłku wy !'’est czy—.ikiem 
można stosować ceny deta­
liczne o 15 proc. wyższe.

---- ©-----

Olei warowny
r m iz

tdkryio w Niemczy
W odległości 2,5 km od 

miasteczka Niemcza na Dol­
nym Śląsku odkryto pod­
czas prac archeologicznych 
stanowisko otoczone walami 
ziemnymi, które po dokład­
nym zbadaniu rozpoznane zc 
stało jako obóz warowny, 
wzniesiony przez armię ce­
sarza niemieckiego Henry­
ka II w roku 1017 w cza­
sie wyp.av/y przeciw Pol­
sce.

Obóz składał się z dwóch 
części o łącznej powierzch­
ni 2 hektarów.

twórczym. 
Tę prawdę dedykujemy wie­
lu zjednoczeniom i mini­
sterstwom.

Oryginalna to jest fabry­
ka. Przede wszystkim nie 
uznaje świąt (jak na kolei). 
Prażalnie rud siarkonoś- 
nych muszą być czynne 
dzień i noc — praca odby­
wa się więc na 4 zmiany. 
Wyraźnie: na czterj’-. Robot­
nicy pracują po 6 godzin ze 
względu na warunki zdro­
wotne.

Następnie: urządzenia fab 
ryki nie kryją się pod 

czwartek — 14. vir. 60 r. ‘dach3r, jak gdzie indziej,
lecz spod dachów uciekają, 
Dawne obudowania prażal-

ciskały piętno na żywej psy 
chice ludzkiej i na ma rej 
ziemi. Otoczenie fabryki 
przedstawiało się jak zwa­
lisko gruzów. Nawet jakieś 
piśmidełko zachodnionie- 
mieckie, które zdobyło foto 
grafię tej ruiny, wrzeszcza­
ło do swych czytelników: 
patrzcie w jakim stanie Po­
lacy utrzymują urządzenia 
portowe (?) w Gdańsku.

Telewizja

LSZTYN od Krako­
wa dzieli odleg­
łość 550 km. Po­
dróż na tym odcin 
ku jest długa i mę 
cząca. Ale od niej 

właśnie zaczęła się historia
budowy pomnika ku chwa- a więc w okresie przygoto- 

_ fle oręża narodów słowiań- wywania dokumentacji tech
czesną _ metodą kon aktową, skich w Grunwaldzie. Tę „icznej, szkiców, wzorów i
w odróżnieniu od dotychcza- pierwszą podróż do Olszty- modeli - Kraków należał
sewe] wieżowej (postaramy na odbyli dwaj krakowscy do rzędu miast uprzywile-
sję w najbliższe] przyszłości architekci: prof. Jan Ban- jowanych. Tam mieszkali
przekazać czytelnikom nieco dura oraz prof. Witold Cęc- cbaj projektanci tam były

i kiewicz - autorzy projektu, pracownie, tam ’wykonywa-
j wyróżnionego w ogólnopol- ne były prace modelarsko-
Iskini konkursie na budowę rzeźbiarskie. Gdyby ktoś 
| pomnika w Grunwaldzie. wtedy powiedział, że pom-
! Juz sam fakt wyróżnię- nile grunwaldzki buduje - ...
I nia krakowskich architek- Kraków — nie myliłby sięlne z budową galerii i amfi 
tów jest znamienny i syna- zbytnio. i teatru wvkonaln OPRP i

i boliczny. Przecież nie gdzie Przecież sam tylko zespół! ’
! indziej, lecz właśnie w Kra Pr?Jcktowy pracował w sku- Olsztynie, ale już precyzy;
| kowie w r. 1910 wzniesiony rzeżbiarskT w’ składce* lfTosób’ ne * ° dużym zasięgu prac
] został pierwszy w Polsce olbrzymi fryz, którego po-1 kamieniarskie (licowanie, b 
pomnik grunwaldzki, ufun- 'vier7;chr»>a wynosi około 80: [
dowanv nrzez (whtowel fetr™ kwadratowych, najwięldowa stopni, mapy olastyc uowanj _ pi zez SWiatOAVej ksze tego rodzaju dzieło pla- L . ... „

; sławy pianistę Ignacego Pa- styczne w Polsce, zdobiący | nel “Pd “ Warszawskie Z
derewskiego, a następnie wewnętrzna ścianę am kłady Kamienia Budowk

17niszezonv w l»t„h --------,SS,.‘C ~~ —------------ --
wało przy nim 8 osób. A więc

niku masztu 35 m. Prac« 
montażowe rozwijały się 
szj^bko i sprawnie. 20 czerw 
ca zostały one zakończone 
całkowicie.

Produkcja rośnie, a stopień zatrudnienia utrzy­
muje się, albo i maleje. Po co do ciężkiej pracy 
ludzie? Niech wyręczają ich maszyny! ' Na zdjęciu 
— mechaniczne wyrzucanie na hałdy odpadków 

z rud siarkonośnych.

Nim to jednak nastąpiło, In­
stytut Mechaniki Precyzyjne, 
z Warszawy poddał maszty za­
biegom „kosmetycznym”, wy­
konując ich metalizację. Za­
bieg po'egat na wtryskiwanii 
przy dużym ciśnieniu w gład­
ką powierzchnię rur stałowycł 
metalicznego cynku, dzięki oz* 
mu nabrały one srebrzysteg-c 
połysku. Obecnie maszty pod- 
le~ają obróbce atmosferycznej 
Kolor srebrzysty stał się jui 
szarostalowy, aż ściemnieje dc 
koloru starej, patynowane; 
zbroi. Patynowaniu podlegają 
również ornamenty na propor­
cach, umieszczone na wysoko­
ści około 20 metrów od po­
wierzchni ziemi, a wykonane 
przez uczniów szkoły zawodo­
wej w Kościanie pod Pozna­
niem.

Wszystkie prace, związa-

I zniszczony w latach okupa-
kowego, to w roku ubiegłym ciekawostek z tych metod C-P Przez hitlerowców.

produkcji). I Decyzja budowy pom-
PO TRZECIE, co jest naj-i nika grunwaldzkiego na 

istotniejsze — wybudować j historycznych polach bi- 
fa-brykę superfosfatu pyliste tewnych zapadła jesienią 
go z dalszą przeróbką na su- I roku ubiegłego. Rozpoczę 
perfosfat granulowany o ro-l fr SW żmudne prace przy-

Go Dulles robił we Francji?

17.50 — Neptun i muzyka.
17.55 — Omówienie programu,
18.00 — Miasto i ludzie — pro­
gram publicystyczny. 19.32 —
,,Tele — runda” — magazyn 
sportowy w opracowaniu red. 
J. Geberta — lok. 20.00 —
Dziennik telewizyjny. 20.25 — 
Fiim krótkom. 2Ó.4Ó — PKF,
20.50 — Teatr Kobra — ..Samo­
lot do Londynu” — widowis­
ko sensacyjne Joe Alex’a, 22.00 
— Omówienie programu.

Miriam Hynkova i Ivan Palec w nowym filmie 
czechosłowackim „Próba trwa”.

Fot. - CAF

ni zostały albo już zdemon­
towane, albo są w trakcie 
rozbiórki. Produkcja wyry­
wa się na świeże powietrze.

W referacie na V Plenum 
w rozdziale zachęcającym do 
unikania obudowań w inwe­
stycjach tam, gdzie nie jest 
to niezbędne, przytoczono ja­
ko przykład godny naślado­
wania: „W Toruniu uruchomi« 
no niedawno fabrykę kwasu 
siarkowego, której większość 
urządzeń nie jest obudowywa­
na, choć dotychczas prdobne 
zakłady mieściły się zawsze 
w budynkach”. Miło jest nam 
stwierdzić, że edańska fabryka 
kwasu siarkowego z własne­
go wyezueiä idzie „pełną pa­
rą” po myśli tej zachęty.

I co najdz'wn'ei'szv.: każda 
nowa zdobycz fabryki nie 

, zwiększa, jak gdzie indziej 
: ale zmniejsza liczebność ob­
sługi. Produkcja rośnie, a 

i stopień zatrudnienia utrzy- 
jmuje się, albo i maleje. Ten 
„cud” sprawiają mechaniza- 

leja 1 automatyzacja proce- 
I sów wytwarzania, 
l V/ tym mało typowym,
| bardzo potrzebnym, choć 
lnie dużym zakładzie pro­
dukcyjnym zachodzą obecnie 
wielkie zmiany. Zaplandwa- 
|ne zostały av r. 1959, ale leżą 
jak najbardziej po myśli

W drodze do Bonn szef 
amerykańskiej służby wy­
wiadowczej (CIA) Allan 
Dulles • zatrzymał się we 
Francji. Co miał tam do ro­
boty amerykański „szef szpic 
gów”, pierwszoplanowa po­
stać w aferze z U-2?

Niedawno w komisji se­
nackiej USA A. Dulles usi­
łował usprawiedliwić ame­
rykańskie rajdy szpiegow­
skie nad ZSRR. Co więcej, 
Dulles inspirował na ła­
mach szeregu czasopism a- 
merykańskich, m. in. „US 
News and World Report” 
kampanię na rzecz wzno­
wienia tych lotów. Dulles 
pragnie wykorzystać dla 
wywiadu lotniczego bazy 
amerykańskie i stacje ra­
darowe, którymi USA dy­
sponuje w innych krajach.

W związku z tym warto 
przypomnieć, że w szcząt­
kach samolotu U-2 znale­
ziono listę stacji odbior­
czych, przy pomocy których 
pilot Powers mógł porozu­
miewać się z bazami ame­
rykańskimi na różnych ob­
szarach. Na liście tej figu­
ruje' m. in. pozycja „Mo­
selle 307,9”. Nie wykluczo­
ne, że chodzi tutaj o tere­
ny lotnicze we Frescaty w 
departamencie Mozeli.

W tym świetle zrozumiały
się staje cel wizyty Dulle-

sa we Francji: zacieśnienie 
kontroli nad obszarami, na 
których rozmieszczone są 
amerykańskie bazy wojsko­
we. Machinacje tego rodza­
ju mają jednak złowrogą 
wymowę dla bezpieczeństwa 
Francji... (jr)

30 tysięcy
telewizorów 
na Dolnym Śląsku

Bardzo szybko rośnie w 
woj. wrocławskim liczba po 
siadaczy aparatów telewi­
zyjnych. Obecnie na Dol­
nym Śląsku znajduje się 
ich już około 30 tysięcy, w 
tym 10 tysięcy we Wrocła­
wiu i ponad 6 tysięcy na 
wsi. Jest tu również wiele 
powiatów, gdzie liczba od­
biorników telewizyjnych na 
wsi jest wyższa niż w mia­
stach. Tak np. w pow. Śro­
da Śląska we wsiach zare­
jestrowano 270 telewizorów, 
a w miastach 88, w pow. No 
wa Ruda we wsiach 325 i w 
miastach 270, w pow. Oława 
we wsiach 245 i w miastach 
190.

W woj. wrocławskim apa­
raty telewizyjne posiada już 
większość świetlic wiejskich, 
wiele szkół, domów wczaso­
wych. schronisk i gospód. ,

wciąż Kraków...
Ale oto przychodzi zima 

— śnieżna, mroźna i lodo­
wato wietrzna. Na wzgórze 
pod Stębarkiem pną się z 
niemałym trudem wielkie 
ciągniki, znacząc na białym 
śniegu czarne i długie smu­
gi. To pierwszy transport 
materiałów budowlanych, z 
których ma powstać monu­
mentalny pomnik. Stanowią 
go 13-tonowe bloki granito­
we, odstrzelone w kamie­
niołomach w Strzegoniu na 
S’asku. Jest ich osiem.

Przetransportowaniem ich ze 
St ska do Grunwaldu za‘ęła 
się Państwowa Komunikacja 
Samochodowa w Poznaniu. Tyl 
ko bowiem Poznań dyspono­
wał tak potężnymi platforma-

rego. Koszt samych tylk
robót kamieniarskich wy
niósł 1 min 700 tys. zł.

Monopol na dostawę do Gru 
waldu elementów kamieniał
skich miał, jak łatwo się dc 
myśleć, Strzegom na Śląski 
Stamtąd przyszły bloki gran 
towe na obe isk rycerski, tai 
przygotowano wielką ilość gi 
nitu potrzebnego do licowani 
poszczególnych obiektów poir 
nikowych, tam wreszcie zgrc 
madzono spore ilości bazalt) 
porfiru, granitu i białego mai 
i itiru do budowy kolorowej 
bardzo efektownej mapy pip 
stycznej bitwy grunwaldzkie, 
wykonanej w całości prze 
Warszawskie Zakłady Kamie 
nia Budowlanego,

Osobny rozdział stanowi 
prace rzeźbiarskie. Poszczę 
gólne elementy obelisku ry 
ćerskiego rzeźbione były n• i w«* potężnymi platforma- ■ . ;------- ^ J

, przystosowanymi do prze- TniejSCU, a Więc W Gru
'waldzie. Przypadły one r 
okres najtrudniejszy dla b 
downiczych, bo na mroźr 
miesiące zimowe. Przy w] 
kuwaniu granitów prac< 
wało 10 rzeźbiarzy, przybj 
łych do Grunwaldu z Kn 
kowa. W tej dziesiąte 
dwóch pochodziło z Warsz 
wy, dwóch czy trzech z sa 
mego Krakowa, jeden 
Podhala, jeden z Lubłinć 
jeden z Kielc. A więc uroz 
maicony wieniec polskie] 
regionów.

Ułożeniem bloków grani 
towych zajął się poznańsk 
„Mostostal” przy pomoc: 
dźwigu. Uporządkowanierr 
wzgórza grunwaldzkiego, zn 
welowaniem nierówności z; 
jęło się Olsztyńskie Przed 
siębiorstwo Budownictwa

wozu bloków granitowych wa 
gi 104 ton. A więe do wielkie­
go dzieła społecznego włączy­
ły się już trzy regiony w kra­
ju, nie licząc regionu warmiń* 
sko - mazurskiego, reprezen- kuwaniu 
towanego przez Olsztyńskie UWanlU 
Przedsiębiorstwo Budownictwa 
Przemysłowego.

OPBP z Olsztyna przygo­
towało na wzgórzu grun­
waldzkim fundamenty za­
równo pod obelisk rycerski, 
jak i pod zespół stalowych 
masztów.

Te ostatnie są dziełem 
kilku przedsiębiorstw. Huta 
„Batory” z Katowic przy­
gotowała stal. Huta „Fe- 
rtm” z Katowic wykonała 
wszystkie elementy. Na wy­
razy uznania zasługuje po­
stawa robotników, którzy 
mimo wielu poważnych za­
mówień oraz krótkich ter­
minów, wywiązali sie ze !«*“““ “S'™ ^uowmctu 
swoich zadań, wykom,Dc je | Prze™y^owcgo, przebudi 
bez zarzutu i ku wielkiemu ą’ bud:;:n. 1 modermzac. 
zadowoleniu inwestorów.

Odlew masztów stalowych 
wraz z proporcami należał 
z technicznego punktu wi­
dzenia do prac niezwykle 
trudnych 1 odpowiedzial- 

Niełatwy jednak był 
również i ich montaż — 
dzieło poznańskiego „Mosto 
stalu”. Przedsięt iorstwo to 
użyło do montażu stalo­
wych masztów jedynego w

szos — Wojewódzki Zarżą 
Dróg Publicznych, a przy­
rodniczą dekoracją wzgór^ 
oraz jego zazielenieniem - 
Zarząd Zieleni Miejskich \ 
Olsztynie, korzystający zre 
sztą z dużej pomocy dorad 
czej Warszawy.

Monumentalny pomni! 
chwały grunwaldzkiej wzni< 
siony został wysiłkiem cale-'V JCIM 11CKU Wl * , . ...

Polsce dźwigu typu „Krupp” j?0 społeczeństwa polskiego
o nośności 20 ton i wysięg- j Zygmunt Milewsk

34346051



DZIENNIK BAŁTYCKI NR 168 (4997)

CO ODZIE i KIEDY w trójmieście
teatry

GDANSK — Opera i Fiih. Bał­
tycka — „Cudowny Manda­
ryn” — „Harnasie” balet»' —
godz. 19.

SOPOT — Kameralny — „Pa­
rady” — g. 20.

.Teatr Letni —• „Świadek oskar 
żenią” g. 19.15 — komedia
S«ns. w wyk. Teatru Sensa­
cji z Warszawy.

CYRK „Wisła” (obok Teatru 
Wielkiego) — g. 19.30.

FOXOP i. as TIK ON — Wrzeszcz 
— „Indie”.

FOTOPLASTIKON -ŻORSKI - 
Gdynia — Oryginalne zdjęcia 
Z walk Polskiej Marynarki 
Wojennej z ostatniej wo:-y 

, światowej cz. III.
KINA

GDANSK — „Leningrad’* —
„Złoty ładunek” radź. — od 
lait 14 — g. io, 12.30. 15.30, 
17.45, 20.

„Kameralne” — „Jeździec z ni 
kgd” USA od lat 14 — godz.
15.15, 18, 20.30.

„2ak” — „Gdy umilkły działa” 
radź. od lat 12 g. 16, 18, 20. 

„Drukarz” — „Zemsta zza gro­
bu” fr. od lat 18 — godz.
17, 19.30.

„Przyjaźń” — „Nieziemskie hi­
storie” czeski od lat 14 godz,
17.30, 20.

„Motiawa” — „Odette - S 23” 
6ng. Cd lat 14 — g. 15.4,5, 18,
20.15.

„Gedania” — „12 gniewnych lu 
dzi” — USA od lat 16' g. 16,
18, 20.

„Panorama” — „Praczki z Por- 
tugalii” (panoram.) fr. — od 
lńt 16 g. 15.45, 18, 20.15. 

„Piast” — mieozynne. 
„Włókniarz” — „Kainowa zbro 

dnia” bułg. od lat 12 g. 20. 
ORUNIA — „Dom Kultury — 

„Dwa oblicza Nataszy” radź, 
Od lat 12 g. 17.30, 19.30. 

WRZESZCZ — „Znicz” — „W 
czepku urodzeni” NRF — od 
lat 16 g. 16, 18.15, 20.30. 

„Bajka” — „Okno na podwó­
rze” USA od,lat 16 godz. 9.15,
11.30, 13.45, 16, 18.15, 20.30. 

Stadion „Lechil” — „Czerwo­
ny sygnał” wł. od lat 14 —
godz. 22.

.»Tl'ramwajarz” — „Zobaczymy 
się w niedzielę” poi. od 1. 18
g. 15.45, 18, 20.15. „Za' •„Zawisza” — „Lunatycy” poi, 
od lat 18 g. 18, 20.

NOWY PORT — „l Maja” — 
„Mozart” austr. od lat 14 — 
g. 16, 18, 20.

OLIWA — „Delfin” — „Zezo­
wate szczęście poi. od lat 10 
g. 16, 18.15, 20,30.

Redakcja i Administracja 
Gdańsk, Targ Drzewny 3-7 
Centrala 330-41
Sekretariat Redakcji 335-69 
Dział Miejski 343-17
Dział Gosp.-Morskl 353-28 
Dział Teren.-Rolny 318-97 
Śmiało 1 Szczerze oraz in­
ne działy — łączy centrala 
Dyr. wydawnictwa 310-78 
Red. nocna 
Biuro OgioszeA 
Oddział w Gdyni:

ul. Świętojańska 9 
Oddział w Elblągu: 

ul. Ratuszowa 10

335-66
335-80

27-50

20-35

Pismo redaguje kolegium 
w składzie: Wacław Hyra 
— redaktor naczelny, Wł. 
Mroczkowski -- z-ca re­
daktora naczelnego, W. 
Męźnicki — sekretarz re- 
lakcji, W. Tlergel i M, 
Podgóreczny.

Nakładem 
Gdańskiego 
Wydawnictwa 
Prasowego 
RSW „PRASA”

Warunki prenumeraty: 
Zamówienia i przedpłaty 
na prenumerate przyjmo­
wane są w terminie do 
dnia 15 każdego miesiąca 
poprzedzającego okres pre 
numeraty — przez: urzędy 
pocztowe, listonoszy oraz 
oddziały i delegatury „Rb* 
CHU”. Można również za­
mawiać prenumeratę doso 
nując wpłaty na Komo 
PKO Gdańsk nr 52-6-141 - 
Przeds. Upowszechniania 
Prasy t Książki „Ruch” 
Gdańsk, ul. Tkacka 9/>0, 
CENA PRENUMEKA i V: 
miesięcznej zł 12,59. kwar­
talnej zł 37,50. półrocznej 
U 75.—, rocznej zł 150.—.

Skład 1 druk: Gdańskie
Zakł. Graficzne w Gdańsku
Z am. 1351 — M-3

GDYNIA — „Warszawa” —
„Gorąca jest moja tęsknota” 
szw. od lat 18 g. 15.45, 18, 
20.15; „Oni ocalili Londyn” 
ang. od lat 18 godz. 22.30. 

„Goplana” — „Czarna Carmen” 
USA Od lat 18 g. 10, 12.30,
15.30, 17.45, 20.

„Atlantic” — „Winchester 73” 
USA — od lat 12 — g. 16 
18.15, 20.30.

„Mimoza” — „Ania czy Ma­
nia” austr. od lat 7 g. 15.45, 
18. 20.15.

Okr. Klub Mar. Woj. — „Miej­
sce na-ziemi” poi. od lat 16 
g. 18, 20.15.

OKSYWIE — „Mewa” —
„Dwie godziny” poi. od 1. 16 
g. 20.30.

GRABÓWEK — „Fala” — 
„Milcząca gwiazda” poi. od 
lat 12 g. 16, 18, 20.

CHYLONIA — „Promień” — 
„Pociąg” polski od lat 18 — 
g. 16, 18, 20.

OBŁUZE — „Marynarz,” — 
„Milcząca gwiazda” poi. od 
lat 12 g. 18, 20.

ORŁOWO — „Neptun” — 
„Nocą kiedy przychodzi dia­
beł” NRF od lat 16 — godz. 
16, 18,15, 20.30.

RUMIA — „Aurora” — „Wice­
hrabia de Bragelonne” franc, 
od lat 14 g. 18, 20.15.

SOPOT — „Bałtyk” — „Oddaj­
cie mi dziecko” NRD — od 
lat 14 g. 15.30, 17.45, 20.

„Polonia” — „Biała krew” — 
NRF od lat 14 g. 16, 18.15,
20.30.

„Letnie** — „Wozy jadą na za­
chód” USA od lat 18 (pano­
ram.) g. 22,

PRUSZCZ — „Krakus” — „Błę­
kitna strzała” radź. od lat 16.

WYSTAWY
Dwór Artusa w Gdańsku — 

wystawa objazdowa malarstwa 
batalistycznego Muzeum Woj­
ska w Warszawie — czynna 
codziennie od godz. 11 — 19. 

CBWA w Sopocie — wystawy 
malarstwa Jana Wodyńskiego 
i prac Henryka Musiałowi- 
cza, czynne codziennie z wyj 
poniedziałków od gor’-r, 10 — 18 

Kawiarnia Grand Hotelu w So­
pocie — wystawa malarstwa 
M. Wlazłowskiej.

Klub Zw. Polskich Art. Pla­
styków — wystawa malarstwa 
Haliny Bojońsktej.

Gdynia - Port (basen nr 1) — 
Okręt — muzeum „Burza” — 
czynne codziennie od godz. 16
— 17 prócz poniedziałków 1 
dni poświątecznych.

Muzeum Marynarki Wojennej 
— Gdynia, Bulwar Szwedzki
— czynne codziennie w 
godz. 10 — 16 (prócz ponie­
działków i dni poświątecz­
nych).

Muzeum Pomorskie w Gdańsku 
czynne codziennie (z wyjąt­
kiem poniedziałków) w godz. 
10 — 15; w niedziele w godz. 
10 — 18.

Biblioteka Gdańska PAN — 
Gdańsk, Wałowa 15 — wysta­
wa „Morze w grafice” w g 
od 8 — 19,30.

CPLiA „Sień Gdańska” — wy­
stawa mebli 1 tkanin czynna 
codziennie prócz poniedz. od 
g. 10 — 17.

Pawilon Rzeźby w parku Pół­
nocnym w Sopocie — wysta­
wa 150-lecla Sopotu — kąpie­
liska — czynna codziennie 
prócz poniedziałków od godzi­
ny 11 — 19.

Politechnika Gdańska (hall HI 
ptr.) — wystawa archil»'' ’ •~y 
przemysłowej Szwajcarii —

DYŻURY APTEK 
GDAŃSK — apt. nr 52, ul 

Długa 54/56; WRZESZCZ — 
apt. nr 69, ul. Mickiewicza 26/30; 
OLIWA — apt. nr 17. ul. Kap­
rów 4; SOPOT — apt. nr 15, 
ul. Boh. Monte Cassino 21; 
GDVNiA — apt, nr 13, ul. Sta­
rowi ejska 34; OBt.UZE — apt. 
nr 63, ul. Bednarska 11, OR­
ŁOWO — apt. nr 20, ul. Boh. 
Stalingradu 66; NOWY PORT 
— apt. nr 4, ul. Olłwska 83,

Ostry dyżur w zakresie cho­
rób wewnętrznych t chirurgii 
pełni I Klinika Chorób Wew­
nętrznych z II Kliniką Chirur­
giczną.

fäiisrm
przeciwpawodz owy

KRAKÓW (PAP). W go­
dzinach południowych 13 
bm. zarządzono w woj. kra 
kowskim alarm przeciwpo­
wodziowy w 4 dalszych po­
wiatach: Oświęcim, Wado­
wice, Chrzanów i Kraków.

Impreza, jaką trudno 
am salsie wyobrazić

Niedawno odbyła się w 
Pradze czeskiej II Spartakia 
da CSK. Na spartakiadę wy 
jechała poważna grupa dzia 
łączy i członków Towarzy­
stwa Krzewienia Kultury Fi 
zycznej, w której prawie 50 
proc. stanowili gdańszcza­
nie. Po powrocie naszej eki­
py z Pragi przeprowadziliś­
my rozmowę z jej członka­
mi — prezesem Zarządu Wo 
jewódzkiego TKKF mgr Mi 
ehałem Kuśmidrowiczem o- 
raz sekretarzem Stanisławem 
Lewińskim. Dziś zamieszcza 
my kilka uwag wypowiedzią 
nyeh przez p. Kuśmidrowi- 
cza o samej organizacji tej 
gigantycznej imprezy, którą 
komukolwiek, który jej oso­
biście nie widział, trudno 
sobie nawet wyobrazić.

Tradycja masowych pokazów 
aportowych w Czechosłowacji 
datuje się od 18S3 r., kiedy za­
łożono Towarzystwo Gimnastycz 
ne „Sokół” w Pradze czeskiej. 
Co 5 łat „Sokół” organizował 
zloty, a po reorganizacji1 wycho 
wania fizycznego w CSR po Ił 
wejnia światowej związek prze­
kształcony został na „Telesny

siada wymiary 800 m na 
400 m, a może pomieścić na 
miejscach wyznaczonych zna 
kami, utrwalonymi w po­
wierzchni płyty, 30 — 40 ty­
sięcy równocześnie ćwiczą­
cych.

Trybuny mieszczą około 
240 tys. miejsc, w większoś 
ci siedzących. Dla ułatwie­
nia kierowania tymi masa­
mi ćwiczących, co kilka me­
trów w powierzchni stadionu 
znajdują się głośniki, aby 
dźwięki muzyki dochodziły 
do wszystkich ćwiczących 
jednocześnie, dzięki czemu 
unika się opóźniania dotar­
cia muzyki 'równoczesnego 
do wszystkich ćwiczących.

Do realizacji takiego ple­
nerowego pokazu potrzebna 
jest dokumentacja, na któ­
rą się składa twórczość kom 
pozytorów układów ćwiczeb 
nyeh, muzyki, dekoratorów 
i olbrzymiej kadry instruk­
torskiej. Przygotowanie te­
go rodzaju programu trwa 
z reguły ok. 5 lat, przy czym 
wyłonienie uczestników spel

dni trwania spartakiady o-

Wasza oceiso

Nie wierzcie plakatom, 
rozlepionym na słupach 
ogłoszeniowych trójmiasta i 
zapraszającym na sztukę J. 
Potockiego „Araby”. Ale do

Vyhove”, nazwę „Sokół” nato-i . • , nrnsrr„rn ^dbvwa
miast zatrzymała organizacja n aJ^eycn program _ O
zajmująca się sportem na wsi

Tradycja urządzania tych 
wielkich imprez (obecnie w 
formie spartakiad) za trzy 
lata będzie więc sobie li* 
czyła w Czechosłowacji 100 
lat. czyli przetrwała prawie 
przez trzy pokolenia. Stały 
się już one narodowym „na 
wykiem” Czechosłowaków, 
którzy traktują taką impre­
zę, jak wielkie narodowe 
święto.

Pokazy te odbywają się 
na wielkim polu obudowa­
nym trybunami w Pradze 
Czeskiej na Smichovie. Pły* 
ta tego tzw. stadionu po-

się drogą eliminacji, prze 
prowadzanych w poszczegól 
nyeh komórkach organiza 
cyjnych. Dla zakwalifikowa 
nia 800 tysięcy ćwiczących, 
objęto przygotowaniami pól 
tora miliona ludzi w różnym 
wieku, od młodzieży poczy­
nając na seniorach kończąc 

Spartakiada trwała 2 ty­
godnie, przy Czym w nie­
licznych wypadkach miało 
miejsce powtarzanie niektó 
rych występów ze względu 
na to, że imprezę chciało wi 
dzieć parę milionów ludzi, 
których naraz stadion nie 
mógł pomieścić. Pierwsze 7

Lechia wygrała
•»m 3:1

Na stadionie Lechii roze­
grano wczoraj towarzyskie 
spotkanie piłkarskie pomię-

bejmowały pokazy młodzie-i Teatru Kameralnego w So- 
żowe (młodzież szkół podsta J pOCje idźcie koniecznie, że- 
wowych, zawodowych i £re“| by zobaczyć arcywesołą sztu 
dnich), a drugie 7 dni — kę j. Potockiego „Parady”, 
pokazy wojska 1 dorosłych pożałujecie i wybaczy-
ludzi pracy. cie chochlikowi drukarskie-

O bezpośrednich wraże- mu-
niach z pobytu na sparta- Sztuka ta jest grana w 
kiadzie, odniesionych przez stolicy od dwóch blisko lat 
naszych przedstawicieli, na- (prapremiera polska ^ odbyła 
piszemy w numerze sobot- się w listopadzie 1958 r.) i 
nim „Dziennika Bałtyckie- cieszy się niesłabnącym po- 
go”. (st) I wodzeniem. Wystawił ją

Prawdziwe emocje
oczekują nas w Sopocie 
na międzynarodowym turnieju 
zapaśniczym w stylu wolnym

Jak już informowaliśmy, | do trzech dalszych polskich 
w najbliższą sobotę i nie­
dzielę odbędą się w ramach 
obchodów „Dni Gdańska” 
interesujące zawody zapaś­
nicze. Będzie to międzyna­
rodowy turniej zapaśniczy 
w stylu wolnym o „Błękit­
ną Wstęgę Bałtyku”.

Pożegnalny
spektakl
„Przedszkola miłości“
w

Ciesząca się wielkim powodze 
niem lekka i przyjemna korne- 

jdia Leopolda Borella „Przed­
szkole miłości” wystawiona bę­
dzie również w Gdyni jutro w 
piątek (15 bm.) w sali teatral­
nej Zakładowego Domu Kul­
tury przy ul. Polskiej 32. 
„Przedszkole miłości” wystawio­
ne jest przez aktorów Tcątru 
Ludowego w Warszawie.

Wśród wykonawców znajdują 
się również Janina Seredyńska 
— znana radiosłuchaczom Zo- 
sieńka z rodziny Matysiaków. 
Będzie to jednocześnie pożeg 
nalne przedstawienie Teatru 
I,udowego na Wybrzeżu.

Bilety nabywać można w 
gdyńskim „Orbisie” i w sekre­
tariacie Zakładowego Domu Kul 
tury przy ul. Polskiej 32 (tel. 
19-61, wewn. 580) w godzi­
nach od 10 do 16. Kasa na 
miejscu czynna w dniu przed­
stawienia od godziny 17.

dzy gdańską Leehią, a II- 
iigową drużyną Śląska Wro­
cław. Zakończyło się ono 
zwycięstwem gdańszczan 3:1 
(2:0).

Bramki dla zwycięzców zdo 
byli: Musiał w 35 i 47 min. 
(z karnego) i Rogocz w 24 
min. Dla Śląska bramkę 
strzelił w 64 min. Drożdżiok,

Śląsk: Jenek, Ciszowlee, Mi­
chnik, Bazan, Dzierła, Szwed, 
Ciok, Geeha, Lekstei i, Drożuziok 
i Stachowiak.

I.ECHIA: Gronowski, Masiak
(Kusz), Korynt, Szvndlar (Łenc), 
Nowicki, Kaleta (Szyncłlar),
Charezuk, Apolewicz, Musiał, 
Adamczyk (Rogocz), Wieczor­
kowski.

Gra była bardzo ładna. 
W pierwszej części meczu 
przeważała Lechia, przepro­
wadzając wiele składnych 
akcji.

Po przerwie przewagę
uzyskał Śląsk. Zespół gości, 
chociaż ustępował Lechii 
wyszkoleniem technicznym 
— podobał się gdańskiej
publiczności.

W Lechii podobali się: 
Korynt, Nowicki, Wieczor­
kowski, Rogocz i Apolewicz, 
natomiast w drużynie Śląs­
ka: Drożdżiok, Lekstein i 
Ciok. (ge)

Zawody będą się odbywały na 
kortach tenisowych w Sopocie 
(w razie deszczu na sali przy 
ul. Słowackiego we Wrzeszczu). 
W sobotę i niedzielę początek 
walk o godz. 10 i 18.

Pragnąc uzyskać kilka infor­
macji na temat uuziaiu naszej 
kadry narodowej i olimpijskiej 
W tym turnieju oraz o przewi­
dywanych uczestnikach zagra 
nieznych zwróciliśmy się w tej 
sprawie do trenera kadry zapas 
niczej w stylu wolnym paną 
Józefa GROXKOWSK1EGO.

Okazuje się, że sopocki tur 
niej będzie jednym z ostat­
nich sprawdzianów formy 
naszych zapaśników przed 
Olimpiadę,

Obecnie jest już zasad­
niczo wytypowana grupa 7 za 
wodników kandydujących 
na wyjazd do Rzymu, poje- 
dzie jednak prawdopodob­
nie 5 lub 6. Tak więc tur­
niej nasz pozwoli trenerowi 
Grotkowskiemu na sprecy­
zowanie poglądu o aktual­
nej formie poszczególnych 
kandydatów.

A oto 7-ka naszych kan­
dydatów na Rzym: waga
musza — Krop, kogucia — 
Trojanowski, piórkowa — 
Żurawski, lekka — Kuczyń­
ski, półśrednia — Zywczyk, 
półciężka — Stepczyński, 
ciężka — Sosnowski.

Całą tę siódemkę zoba­
czymy na turnieju. Oprócz 
tego w każdej wadze weź­
mie udział jeszcze po dwu

zawodników, zależnie od ob 
sady zagranicznej.

Jeśli chodzi o ekipy za­
graniczne, to pewny jest u- 
dział pełnej ósemki z NRD, 
dalej 4 Finów — Matincn 
w koguciej, Mampa w piór­
kowej. Palioniemi w lekkiej 
i Rantanen w półśredniej.

Toczą się również pertrakta­
cje w sprawie włączenia do tur 
nieju kilku zapaśników węgier­
skich, przebywających na Wy­
brzeżu na zaproszenie gdyń­
skiej Floty. Były też pertrakta­
cje w sprawie ewentualnego u- 
dzialu kilku doskonałych zawód 
ników Iranu, jednak ze w?£lę- 
du na ciężkie warunki finanso­
we. należy się liczyć, że przy­
jazd ich raczej nie dojdzie do 
skutku. Niemniej turniej już 
w obecnym składzie zapowiada 
się naprawdę interesująco, 
ponieważ styl wolny jest bar­
dzo widowiskowy przypuszcza­
my, że w sobotę i niedzielę so­
pockie korty pełne będą pub­
liczności. (st)

86,46 a nie 
86,38 rzucił
Aij@y

Do wczorajszej informacji 
o ustanowieniu przez o- 
szczepnika amerykańskiego 
Alle'a rekordu świata, zakra 
dła się pomyłka, za którą 
czytelników przepraszamy.

Otóż Alley rzucił 86,46, a 
więc o 8 cm więcej, aniżeli 
podaliśmy wczoraj.

wypadli 
nasi wioślarze 
w Rostock u

W ramach Tygodnia Bał­
tyku odbyły się w Rostoc- 
ku wielkie międzynarodowe 
regały wioślarskie, w któ­
rych wzięło udział 56 klu­
bów (1260 wioślarzy) z NRD, 
NRF i Polski. Rozegrano o- 
gółem 44 biegi.

Start gdańskich wioślarzy 
w tej imprezie trzeba oce­
nić jako zupełnie udany. 
Najlepiej wypadła ósemka 
wagi lekkiej gdańskiego AZS 
która w b'egu klasy I zaję­
ła trzecie rtrejsee, natomiast 
w biegu klasy II pierwsze 
miejsce. ,

Skifista gdańskiego AZS 
Traczyński (startujący zre­
sztą również w składzie 
ósemki) zajął 4 mieisce. Iden 
tyczne miejsce zajęła rów­
nież czwórka Gedanii. Prze 
widywany start czwórek 
AZS-u nie doszedł do skut­
ku, gdyż z uwagi na więk­
sze szanse ósemki, nie chcia 
no przemęczać osady, rozbi­
jając ją do biegów czwó­
rek. (st)

Teatr Dramatyczny m. _ st 
Warszawy, który właśnie 
gości na występach na Wy­
brzeżu.

Data (rok 1792), zawieszo* 
na przed kurtyną, ustawia 
sztukę w czasie. I trzeba tę 
datę stałe pamiętać, gdyż w 
tym właśnie roku w pry­
watnym magnackim teatrze 
właścicielki Łańcuta Elżbie­
ty z Czartoryskich Lubo- 
mirskiej zaczęto wystawiać 
kolejne jednoaktówki Po­
tockiego. Oczywiście w ję­
zyku francuskim. Sześć spo 
śród łańcuckich „Parad” wy 
dano drukiem w kilkudzie­
sięciu egzemplarzach.

Dopiero przed kilku laty 
przypadkiem natrafiono na 
nierozcięty egzemplarz, prze 
tłumaczono go i wydruko* 
wano w „Dialogu”. Natych­
miast Teatr Dramatyczny 
podjął się jej inscenizacji.

Patrząc na warszawskie 
przedstawienie trzeba nie 
tylko pamiętać o dacie poW 
stania sztuki, ale i o tym, 
że wywodzi się ona z tra­
dycji włoskiego teatru dell’ 
arte. Typowe dla tej kome­
dii postacie łączą w jedną 
całość sześć jednoaktówek. 
Zresztą sam klimat sztuki 
i rodzaj humoru jest bar­
dzo typowy.

Arystokratyczni goście ks. 
Lubomirskiej odbierali a 
pewnością inaczej sztukę, 
niż ją odbieramy my. Ale 
i dziś bawi nas scena, w 
której niepiśmienny Kasan* 
der postanawia zostać lite­
ratem i ogłosić konkurs li­
teracki, na który, jako „na­
grodę literacką”, proponuje 
swoją córkę. A iluż aluzji 
do naszych czasów można 
się dopatrzeć w finałowej 
komedyjce „Kasander de­
mokratą”! Pamiętając o 
tym, że nie jest to sztuka 
współczesna — a trudno o 
tym zapomnieć — patrzymy 
na nią z przymrużeniem 
oka i bawimy się dosko­
nale.

Warszawskie przedstawie­
nie zagrane zostało koncer­
towo. Zwłaszcza para — 
Zerzabella i Gil — Barbara 
Itrafftówna i Wiesław Go­
las pokazali kunszt aktor­
ski wysokiej klasy. Kraff- 
lówna była uroczą i czaru­
jącą młodą kobietą, wznie­
cającą płomienie miłości w 
sercu zakochanego Gila, to 
znów przewrotną, rozkapry­
szoną dziewczyną, Gołaś 
nieodparcie komiczny, jako 
więzień piratów', czy sługa 
Kasandra, ujmująco lirycz­
ny, jako „zakochany Gil”. 
Już dla obejrzenia tych 
dwóch ról warto odwiedzić 
teatr. Ale i inni wykonaw­
cy stali na bardzo wysokim 
poziomie. W krótkiej no­
tatce wymienimy ich tylko: 
Wojciech Pokora, jako Ak­
tor i Leander, Witold Ska- 
rueh i Janusz Złamał, jako 
Ojciec aktora i Doktor, Je­
rzy Magórski, jako Kasan­
der, i Maciej Zaremba w 
roli Pirata.

Przedstawienie bezbłędnie 
wyreżyserowała Ewa Bonao 
ka. Muzyka Witolda Ru­
dzińskiego bardzo w stylu 
epoki. Inscenizacja i opra­
wa plastyczna Władysława 
Daszewskiego, oszczędna (mo 
że ze względu na wyjazd?), 
ale wyrazista i pełna wdzie 
ku.

Zastępca
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— Przydałaby ci się siat­
ka na motyle — zauważy­
łem.

Uparł się i próbował ła­
pać mleko ręką, aby je u- 
mieścić w kapeluszu. W re­
zultacie zmoczył sobie palce, 
ale nie osiągnął niczego.

— Słuchaj no, zastanów 
się wreszcie — powiedzia­
łem w końcu zniecierpliwio­
ny. — Gdyby ci się nawet 
udało zebrać to mleko na 
dnie melonika — który jest 
zresztą odrażający, nie 
mógłbyś 1 tak go wypić, bo 
ono nie spłynęłoby ci w u- 
sta! Chyba, żebyś zanurzył 
w nim całą twarz jak koń, 
który pij« ze żłobu,

Nagle coś go uderzyło:
— A gdybym miał butelkę 

wina, to by było tak samo?
— Oczywiście! Zakład, że 

nie wydostałbyś z niej ani 
kropli.

— No, to niech będzie.
Zrezygnowany rzucił precz 

kapelusz i jął pożywiać się 
sposobem wymyślonym prze 
ze mnie. Na koniec powie­
dział do mnie bez tchu:

— Zaczniemy jeszcze raz?
— Z przyjemnością!
Opiliśmy się jak bąki. Czu 

łem, że ogarnia i nie słodka 
senność. Ktoś mną potrząs­
nął:

— Ej, stary! Spisz, ozy co?

Spałem. Nagle zrozumia­
łem wszystko. Szepnąłem:

— Musimy się przywią­
zać. To mleko było zapra­
wione środkiem nasennym.

— M le ko ? Zw a ri ow a łe ś!
Pochodziło prosto od krowy!

— Krowa otrzymała za­
strzyk!

Na szczęście zrozumiał. 
Gdyby nagła zmiana kierun 
ku lotu, nagłe przyspiesze­
nie, albo zmniejszenie pręd­
kości zaskoczyło nas śpią­
cych z nosem skierowanym 
w sufit, rzuciłoby nas i roz­
biło na miazgę... Bouquet 
spiesznie poprowadził mnie. 
czepiając się pierścieni na 
przemian to podłogi, to ścian 
u sufitu, do miejsca, gdzie 
znajdowały się krępujące 
mnie uprzednio -'asy, które 
bujały swobodnie w powie­
trzu niby oswojone węże, 
stojące na ogonach. Ułożył 
mnie na podłodze, przycis­
kając kolanem, i zaczął przy 
ciągać pętle. Skończył tę ro­
botę mrucząc:

— O mój staruszku, jakże

-«a*- <►•*►«©►
jesteś utulany! Jesteś pc pro 
stu pijany jak bela! I to m!e 
kiem się zalałeś, pomyśleć 
tylko! Słuchaj no, próbowa­
łem przedtem, kiedy te po­

py przyszły, wymachiwać 
kurczakiem, robiąc „mniam” 

pokazując zapalniczkę... 
Nic to nie dało, wie"z? Aku­
rat tyle, ile ta twoja geome­
tria, sprveiarziu!

Nic nie odpowiedziałem: 
spałem jak suseł.

ROZDZIAŁ V 
BUDZIŁY mnie tym ra- 

^ zera głosy dam:
— Mimo wszystko ‘kt nie 

zastąpi krawca. Pod warun­
kiem rzecz jasna, że ów dy­
sponuje dobrym kroićwm.

— Wyobraźcie sobie jaką 
przeżyłam przygodę w Vai 
para'so!

— Pewnego pięknego dnia 
sposte °gam nagle, ż.e uty­
łam o dobre pół 'i 1 o! Drabi! 
wiedzą dlaczego! Więc wy­
obraźcie sobie...

Zamknąwszy oc-zy, mogłem
z pewnym wysiłkiem wy­

obraźni powiedzieć sobie, że 
znajduję się w eleganckim 
hotelu i wyciągnięty na szea 
longu odbywam poobiednią 
sjestę... I pomyśleć, że pew­
ni ludzie wierzą w legendę 
(rozpowszechnianą gorliwie 
przez zainteresowanych) płci 
„słabej”! Porw-ne i uwię­
zione w spodku, pędzącym 
w przestrzeni międzyplane­
tarnej z orędko-ści może 13 
tysięcy kilometrów, a może 
znacz me szybciej, Selma i 
Conchita rozmawiamy o swo­
ich łaszkach, jakby nigdy 
nic. Wydawało się nawet, ż.c 
oerspektywa ewen tu a ’negn
tr~'"'i’~ia na stół naszych gr 
spodarzy w charakterze mięs 
neco dmia mniej je przera 
żała od groźby utycia!

Selma i Conchita w pozy­
cji siedzącej na pc 1od?e‘> 
Przy ilu nu’•'Morach siali Fd 
ward, miss Bullit i Bouquet 
Ja również nie bvlem już 
przywiązany. A więc strefa 
nieważkości?... Czyżby to był 
tylko sen? Jak to saę stało,

że wszystko jest jak przed- Jchwili zjawił się raze de mn; 
tem? iz kapeluszem nełn/rn mleka

— Obudził się! — krzyk­
nęła Conchita — Henryk 
się obudzi!

— Napędził pan nam stra 
cha — odezwała Tę Selma.

Polipy przyszły, żeby nas 
rozwiązać, ale pan spął bez 
przerwy! Próbowano pana 
budzić...

— Ale pan chrapał jak a- 
niokk — przerwała jej Con 
chita.

— A nan Bouquet powie­
dział: „dajcie mu spokój! Do 
ni-rao co napił si£ zaprawia­
nego m'eka”. v

— My też pi'iśmy mleko 
•■kiś kwadrans temu. Tylko 

teraz ono nie ’est zatrute 
Tamto zosG-Uo wytworzone 
w krowie zaraz no zastrzy­
ku — wyjaśniła gwecznk 
'"'"-hita.

Usiadłem. Edward i Bou­
quet ,v'1 ’żyli się do mnie. 
Pierwszy uścisnął mi rękę z 
wdaniem. Drugi obrócił s;ę 
na pięcie, jakby mu coś na­
ge strzeliło do głowy, Pr

Może szanowny pan ży 
cz; sobie małe śniadanko?

Odsunąłem go. Usiłowałem 
zrozumieć, wytłumaczyć so­
bie, dlaczego to mleko nię 
wylewało się z kapelusza, s 
nasze stopy trzymały się poć

•Si. Tarłem wśwekle czoło 
jakby próbuiac wypędź!ć u- 
noszące się tam ooary środ­
ka nasennego.

— Wie pan •— odez.wał się 
Edward — coś widać.

To mnie uderzyło.
— Co mianowicie?
— Światła —- oświadczyli 

wszyscy chórem.
— Raczej dalekie ognie — 

oo- '' Edward.
— Coś łakby latarnie, al­

bo odblask świateł wielkie­
go miasta. Oby to tylko by 
Deryż, oby nas puścił do do­
mu!

(c. d. n.)
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PRZETARGI I LICYTACJE

Dyrekcja MHD Art. Przemysł. Różnymi w 
Gdyni ogłasza przetarg na wykonanie robót 
remontowych w sklepie nr 57 — (farbiarski) 
w Gdyni przy ul. Świętojańskiej 66.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze oraz pry­
watne.

Przedsiębiorstwo zastrzega sobie dowolny wy­
bór oferenta bez podania przyczyn. Dokumen­
tacja projektowo - kosztorysowa do wglądu 
w dziale admin. - gospod. MHD Art. Przemysł. 
Różnymi w Gdyni, ul. Śląska 76 (barak 16), po­
kój nr 10 od dnia 16. 7. od godz. 8 do 15.

Oferty w kopercie zalakowanej prosimy skła­
dać w terminie do dnia 28. 7. 1960 r. godz. 10.

Otwarcie komisyjne ofert nastąpi w dniu 29 
lipca 1960 roku o godz. 11. 3452-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Dyrekcja Zasadniczej Szkoły Zawodowej Nr 1 
W Elblągu przy ul. Blacharskiej 10 poszukuje 
inżyniera mechanika do specjalności technologia 
metali na stanowisko nauczyciela teorii od dnia 
1. 9. br. Podanie wraz z opinią należy składać 
w sekretariacie szkoły. Wynagrodzenie według 
stawek obowiązujących w szkolnictwie. G-1394

Przedsiębiorstwo Remontu Okrętów MSW We­
sterplatte w Gdańsku przyjmie od zaraz na­
stępujących pracowników: 2 ślusarzy silniko­
wych, 4 ślusarzy kadłubowych, 1 trasera okrę­
towego, 1 blacharza - kowala kadłubowego. 1 
rurarza, 1 tokarza, 1 ślusarza maszynowego, 1 
pracownika gospodarczego znającego się na mu 
rarce, malarce itp., 4 robotników niewykwalifi­
kowanych. Dojazd na miejsce pociągiem elek­
trycznym do Nowego Portu, następnie do na­
brzeża Kapitanatu Portu motorówką służbo­
wą o pełnych godzinach. Zgłoszenia przyjmują 
kadry w godz. od 9 do 14 (pokój nr 10). 343.1-K

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” 
w Sobieszewie zatrudni od zaraz trzech czelad­
ników masarskich. Warunki pracy i płacy do 
omówienia na miejscu. Dla samotnych mieszka­
nie zapewnione. 35336-G
Głównego księgowego zaangażują z dniem 1—15 
lub 31 sierpnia br. Zakłady Mebli Giętych — 
Przedsiębiorstwo Państwowe Prowadzące w Ra­
domsku, ul. Reymonta 50. Wymagane kwalifi­
kacje: wyższe wykształcenie ekonomiczne i co 
najmniej 3 lata praktyki na stanowisku głów­
nego księgowego w przemyśle kluczowym. Re­
flektujemy tylko na siłę wysoko kwalifikowa­
ną. Po okresie próbnym — mieszkanie rodzin­
ne zapewnione. 3473-K
10 inżynierów technologii drewna, 3 inżynierów 
mechaników, 2 inżynierów energetyków, 1 inży­
niera chemika ze znajomością nowoczesnych 
metod wykańczania powierzchni metalowych 
oraz 1 inżyniera elektryka — zaangażują na­
tychmiast lub z dniem 15 — 31 lipca br. Za­
kłady Mebli Giętych — Przedsiębiorstwo Pań­
stwowe Prowadzące w Radomsku, ul. Reymonta 
59. — Reflektujemy tylko na siły wysoko kwa­
lifikowane. Dla zamiejscowych zakwaterowanie 
w hotelń fabrycznym z możliwością otrzyma­
nia mieszkania rodzinnego w I połowie 1961 r, 
3473-K
Dyrekcja MHD w Wejherowie zatrudni od za­
raz pracownika na stanowisko kierownika sek­
cji księgowości. Wymagane średnie wykształce­
nie oraz odpowiedni staż pracy. Wynagrodze­
nie wg układu zbiorowego pracy. 35322-G
Inżyniera mechanika z długoletnią praktyką na 
stanowisko inżyniera obsługi technicznej — pra 
ca stała oraz wykwalifikowanego kreślarza do 
pracowni mechanicznej na okres jednego mie­
siąca przyjmie Biuro Projektów Budownictwa 
Morskiego — Gdańsk, Wały Piastowskie 24. — 
Zgłoszenia pokój nr 115. Warunki do omó­
wienia._____________________________ 35295-G
Gdańskie Przedsiębiorstwo Geologiczno - Inży­
nierskie Budownictwa w Gdyni, ul. Jana z Kol­
na . 11-13 zatrudni od zaraz 1 maszynistkę. — 
Reflektujemy wyłącznie na siłę wysoko kwali­
fikowaną. Wynagrodzenie według układu zbio­
rowego pracy w budownictwie. Zgłoszenia przyj 
muje sekcja kadr. Skierowanie z Urzędu Za­
trudnienia konieczne. 3468-K
P. P. Polcargo — Oddział Gdynia, ul. Doke- 
rów 7, tel. 26-82 poszukuje rzeczoznawcę w za­
kresie kwalifikacji opon używanych, na prace 
zlecone. Wymagane średnie wykształcenie oraz 
9 lat praktyki w danej specjalności. 43362-G
Chłodnia Składowa w Gdyni, ul. Polska nr 20 
zatrudni od zaraz magazynierów —• wymagany 
staż pracy. Zgłoszenia poprzez Urząd Zatrud­
nienia. 43355-G
Gdańskie Przeds. Budownictwa Terenowego — 
zatrudni natychmiast: 30 robotników niewy­
kwalifikowanych, 5 brukarzy, 3 cieśli, 4 mu­
rarzy - tynkarzy, 3 zbrojarzy, 5 spawaczy —• 
zgłaszać się — Kierownictwo Grupy Budów — 
Gdynia, ul. Jana z Kolna 12. 1 absolwenta (męż 
czyznę) Technikum Mechanicznego, którego za­
trudnimy jako stażystę w produkcji pomocni­
czej oraz 8 robotników niewykwalifikowanych 
15 betoniarzy dla zakładu prefabrykacji, 4 bru­
karzy, 5 murarzy - tynkarzy, 2 cieśli, 3 zbroja­
rzy, 5 szklarzy — zgłaszać się — Gdańsk, ul. 
Żytnia 4-6. Praca stała. Warunki płacy — akord 
wg układu zbiorowego pracy w budownictwie.* 
Reflektuje się przede wszystkim na pracowni­
ków z trójmiasta, wzgl. na dojazd z pobliskich 
okolic. Dla zamiejscowych dysponuje się pewną 
ilością miejsc w hotelu robotniczym. 3389-K
Gdańskie Zakłady Teletechniczne zatrudnią od 
zaraz 5 inżynierów mechaników na stanowiska 
starszych konstruktorów i starszych technolo­
gów. Wymagana kilkuletnia praktyka w zakła­
dach produkcyjnych. Wynagrodzenie wg ukła­
du zbiorowego pracy dla przemysłu ciężkiego. 
Zgłoszenia osobiste przyjmuje dział kadr GZT 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. Mickiewicza 5. 3465-K
Głównego mechanika, kierownika robót sanitar­
nych i głównego kierownika robót sanitarnych 
przyjmie do pracy GPB „Wybrzeże”. Wymaga­
ne wyższe wykształcenie techniczne i kilkulet­
ni staż pracy na kierowniczym stanowisku. Wa­
runki płacy do uzgodnienia na miejscu. Zgła­
dzać się: Gdynia, ul. Śląska 53 w dziale kadr.

taką kwotą obdarzył 
TOTO-LOTEK 

mieszkańców: Katowic, Łodzi, 
Gdańska, Opola i Warszawy.

3471-K

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW „ROZWÓJ” 
w Gdańsku - Wrzeszczu, ul. Kochanowskiego 75, tel, 341-90

PROWADZI NASTĘPUJĄCE ZAKŁADY 
PRODUKCYJNE I USŁUGOWE:

1. Wiklin:arsko-koszykarski
2. Stolarski
3. Papierniczy
4. Rozlewnia wód gazowych

i poleca swoje wyroby i usługi jak niżej z powierzonych i włas­
nych materiałów.

W ikliniarskie — wszelkich typów 
Wyroby i usługi stolarskie 
Opakowania tekturowe i papiernicze 
Usługi introligatorskie
Wody. gazowane różnych rodzajów w syfonach i butelkach 

Gwarantujemy wysoką jakość i terminowe wykonanie.
Zatrudnimy każdą ilość koszykarzy —- dobrych fachowców 

jako chałupników do produkcji wyrobów szkieletowych i bitych 
eksportowych.

Zgłoszenia prosimy kierować na adres spółdzielni.
3485-K

KUPNO
Zakład

Instalacyjno - Montażowy w Pruszczu Gd. 
ul. Grunwaldzka nr 29

LAKIER czarny 
ny kupię. Tel.

zagra nic z 
1-08. 
G-35244

35

! jednego kYerownika budowy robót |
elektrycznych. |

♦ Kandydat winien posiadać średnie wy- i
i kształcenie techniczne i praktykę. Wyna- s 
I grodzenie plus premia. 3446-K ♦

OGŁOSZEŃIA DROBNE

MATRYMONIALNE

SAMOTNA,, przystojna, 
lat 35, wykształcenie śred 
nie pozna pana wysokie 
go, kulturalnego do lat 
42, materialnie niezależ­
nego, z mieszkaniem. Cel 
matrymonialny. Oferty: 
^Dziennik Bałtycki” Gdy 
nia pod „SM-43351”.

G-43531

WDOWA, samotna, przy­
stojna iat 40 posiadają­
ca mieszkanie plus gotów 
kę pozna pana naprawdę 
kuli tu r al n eg o, szl a dh e t n e - 
go, wartościowego do lat 
SO w celu matrymonial­
nym. Oferty: „Dziennik
Bałtycki” Gdynia pod 
„Szl achetn a ”. G -43352

POZNAM pana prawego 
eh a r ak t etru, w yk sz t a 1 c e n i e 
wyższe. Jestem panną 
trzydziestoletnią, wysoką, 
domatorką, wykształcenie 
wyższe. Cel matrymonial­
ny. Oferty: „Dziennik Bal 
tycki” Gdynia pod „SM- 
43356”. G-43356

ROZWIEDZIONA nie a 
własnej winy, średni 
wiek, 'materialnie nieza­
leżna pozna pana z mięsa 
kaniem do lat 55. Cel ma 
trymonialny. Oferty: —•
„Dzierłitk Bałtycki” Gdy 
nia p5d „SM-43358”.

G-43358

INTELIGENTNA lat 59, 
własny domek pozna odipo 
wiedniego pana. Cel ma­
trymonialny. Oferty: —
„Dziennik Bałtycki” Gdy­
nia pod „SM-43361”.

G-43061

KAWALER, lat 50, dobrze 
Sytuowany pozna panią 
wiek 35—45. Cel matry­
monialny. Oferty: „Dzień
nik Bałtycki” Gdynia pod 
„SM-43390”.' G-43390

INTELIGENTNA, kultura! 
na wdowa po 50 pozna 
szlachetnego, sytuowane- 
nego pana do lat 60. Cel 
matrymonialny. Oferty: 
„Dziennik Bałtycki” — 
Gdańsk pod „M-35243”.

G-35243

ROZWIEDZIONA, średnie 
wykształcenie, samodziel­
na, własne mieszkanie 
pozna kulturalnego pana 
do lat 45. Cel matrymo­
nialny. Oferty: „Dziennik
Bałtycki” Gdańsk pod 
„M-3S253”. G-35263

PANNA lat 24 (pielęgniar 
ka) z dzieckiem pozna in­
teligentnego pana. Cel ma 
trymonialny. Oferty: — 
„Dziennik Bałtycki” — 
Gdańsk pod „M-1455”.

P-H56

NIERUCHOMOŚCI

KRZYCZEPKĘ nadającą 
się do „Junaka” kupię. 
Telefon 514-06. G-352S9

SPRZEDAŻ
——— i—   nwmmmmmmm

SAMOCHÓD osobowy — 
„Moskwicz 401” oraz trak 
tor „Ursus” sprzedam. — 
Malbork, Kościuszki 44, 
Jackiewicz. G-13.c0
„IZ 56” z przyczepą i 
„K-175” okazyjnie sprze­
dam, Sopot, 20 Październi 
ka 655 m. 10, oglądać od 
17—21. G-351S7

MŁYN elektryczny bar­
dzo dobrze prosperujący 
oraz domek murowany z 
placem o pow. 1650 m kw. 
weihe mieszkanie dwa po 
koję z kuchnią (łazienką, 
co., gaz, telefon, garaż) 
w Piotrkowie Tryb. ul. 
Sulejowska 14 Alicja Kos 
Sakowska sprzedam pil­
nie z powodu wyjazdu. 
Wiadomość: Sopot, tel.
528-49. G-34842

KACZKI pekiny 180 sztuk 
sprzedam. Oferty: „Dzień
nik Bałtycki” Gdańsk pod 
„35234”. G-35234
PSA myśliwskiego młode 
go (seter-gordon) sprze­
dam. Oliwa, Majkowskie­
go 7 m. 8, tel. 6-471.

G-35238

GOSPODARSTWO 8 ha
połowa większych budyn­
ków sprzedam. Wiado­
mość: Gdańsk - Wojciech 
Radunica 22. G-35081
DOM wyłączony pięć po­
koi, _ kuchnia, garaż, nad­
budówka, pokoj kuchnia 
wszystkie wolne sprze­
dam. Gdynia, Słupecka 15 
I piętro. G-35241
DOM jednorodzinny w 
Krakowie, centrum, garaż 
ogródek stan surowy — 
sprzedam. Zgłoszenia: —
Gdańsk - Jelitkowo, Dom 
Rzemiosła Pawilon III po 
kój 101, Pawlikowska, 
godz. 15—16. G-35245

DZIAŁKI budowlane po 
600 m dzielnica willowa 
w Gostyninie sprzedam. 
Wiadomość: Wrzeszcz, ul.
Miedziana 16 m. 2 od 
godz. 19 do 21.

G-43353
DOMEK trzyizbowy sprze 
dam. Gdynia - Redl owo, 
Aleja Zwycięstwa 138-27.

G-43366
DOMEK jednorodzinny — 
sprzedam. Zastępcze miesz 
kanie konieczne. Nowa­
kowski, Gdynia - Chylo­
nia, Kartuska 100g.

G- 43370
DZIAŁKĘ budowlaną 715 
m kw. Janowo Pomorskie 
sprzedam. Wiadomość: —
Gdynia, Dzierżyńskiego 74 
m. 1, godz. 16—18.

G-43287
PŁOCK: willę jednoro­
dzinną sprzedam. Wiado­
mość: Wrzeszcz, Zbyszka
z Bogdańca 65 m. 2.

G-35262
GOSPODARSTWO 7 km 
od Tczewa 19,28 ha w 
tym 3 łąki sprzedam z 
powodu starości. Włady­
sław Czapla, Mieścin.

G-35292

MASZYNĘ dziewiarską - 
produkcyjną tanio sprze­
dam. Gdańsk, Zakopiań­
ska 7 m. 1. G-35246
LODZ turystyczna z mo­
torkiem przyczepnym — 
sprzedam. Technikum Bu 
dowlane, Wrzeszcz, A. Ry 
bak — jestem od godz. 
16—19. G-35247
WÖZEK dziecięcy i ma­
gnetofon „Tonko” sprze­
dam. Sopot, Chopina 35 
m. 1. G-35251
ROWER wyścigowy „Fa­
vorit” sprzedam. Gdańsk, 
Biskupia 20 m. 3.

G-35251
ULE puste i z pszczołami 
sprzedam. Gadomski, So­
pot, Zamkowa Góra 2.

G-35258
PRALKĘ bez wyżymaczki 
pilnie sprzedam. Oliwa, 
Liczmańskiego 1 m. 4.

G-35259
7 OKIEN skrzynkowych 
1,35 x 1,45 i 2 szt. 0.95 x
l, 20, 4 drzwi płycinowe
0,85 x 2.00 siprzedam. — 
Oliwa, Krzywoustego 38
m. 2, w godz. 16—19,

G-35260
1000 CEGŁY. 100 pusta­
ków stropowych odstąpię, 
Telefon 528-11, od 16—18, 

G-35261
„WILLYS” silnik, części 
skrzyni biegów, dyferen- 
cjał i Inne sprzedam. — 
Oliwa, Piastowska 72 m, 
4, I p. G-35 072
DRZWI do garażu sprze­
dam. Gdynia, ul. Kedłow 
Ska 32. G-35277
SAMOCHÓD osobowy — 
marki „Pontiac” stan bar 
dz_o dobry, sprzedam. — 
Gdynia - Cisowa, ul. Żwi 
rowa 50, oglądać gedz. 
od 17. G-43360

MŁYN wodny, tartak, go­
spodarstwo rolne z powo 
du wyjazdu sprzedam. — 
Bożena Suszko, Warsza­
wa, Irlandzka 4 m. 3.
________________________ K-3472
DOMEK jednorodzinny, 
chlew, 1 ha ziemi sprze­
dam. Fatoich, Starogard 
Gd, Chojnicka, p-1453

KLATKI dla norek sprze­
dam. Gdynia - Orłowo, 
u!. Techniczna 16.

( G-43365
i FERMĘ kur ładnie zapro­
wadzoną sprzedam z po­
wodu wyjazdu. Oferty: 
„Dziennik Bałtycki” Gdy 
nia pod „S-43371”.

G-43371
KOMPLEX’ maszyn stolar 
skicb sprzedam. Gdynia, 
.telefon 23-74 od gedz. 
9~ t0- _____________ G-43372
SAMOCHÓD osobowy —
,Dodge” stan idealny — 
sprzedam. Gdynia, Święto 
j an ska «7 a, & G-43374 1

lodii. 6.47 — Omówienie audy­
cji dziecięcych i oświatowych, 
6.50 —. Gimnastyka. 7.15 — Mu­
zyka. 7.30 — Pogoda i dzien­
nik. 7.40 — Program. 7.50 —
Muzyka. 8.30 — Pagcda i wia­
domości. 8.36 — Przegląd pra- 
sv. 8.45 — Śpiewa państwowy 
chór ludowy im. Piatnickiego, 
9.10 — Gra sekstet PR. 9.40 — 
Magazyn Ziem Zachodnich, 
10.00 — „Klub 60-ciu” — „Tyl­
ko Carmen ma alibi” — słuch.
11.30 — Od melodii do melo­
dii. 11.45 — Audycja aktual­
na. 11.57 — Sygnał czasu 1
hejnał. 12.04. i 15.00 — Wiado­
mości. 15.05 — Program, 15.10
— Male zespoły rozrywkowe
15.30 — Audycja dla dzieci. 
18.25 — Audycja aktualna. 18.35
— Muzyka i aktualności. 19.00
— Wiadomości. 19.05 — Uni­
wersytet Rad 21.00 — Z kraju
i ze świata. 21.27 — Kronika
sportowa. 21.40 — Muzyka ta­
neczna. 22.10 — „Dyskusja
przed mikrofonem”. 22.30 —
Gra orkiestra Mantovaniego. 
22.45 — Francuska muzyka
symfoniczna. £3.30 — Muzyka
taneczna. 23.50 — Ostatnie wia 
domośei. 24.00 — Hymn i ko­
niec audveji.

PROGRAM ROZGŁOŚNI 
Wybrzeża

na dzień 14 lipca 60 r. 
CZWARTEK

6.10 — Program i pogoda
(Gdańsk). 16.15 — Aktualności
ze wsi (Gdańsk). 7.00 — Muzy­
ka (Gdańsk).. 11.00 — „U wód”
— rep. 11.10 — Muzyka roz­
rywkowa. 11.27 — Serwis ry­
backi. 12.10 — Muzyka. 12.15 — 
„Kółka, agronom, pieniądze”. 
12.25 — Koncert życzeń (Szcze­
cin). 16.15 — Koncert —
„Od instrumentu' do instru­
mentu” (Gdańsk). 16.50 —*
„Miasto o sztucznych ambi­
cjach” — rep. (Gdańsk). 17.10
— Melodie ze scen i ekranów,
17.30 — Szczecin czeka na du­
że statki. 17.40 — Polscy so­
liści w repertuarze rozrywko­
wym. 18.00 — Przegląd aktu­
alności Wybrzeża (Szczecin). 
20.00 — Mikro-rebusy na sce­
nie (Gdańsk). 20.50 — Serwis
rybacki i felieton aktualny, 
(Gdańsk).
Pit^a.lAM OGÓLNOPOLSKI: 

5.27 — Początek audycji. 5.30
— Pogoda i wiadomości. 5.36
— Muzyka. 6.30 — Pogoda i
dziennik. 6.40 — Wiązanka me

KURY leghorny jednoroez 
ne 200 szt. sprzedam. Oli­
wa, Grunwaldzka 532 m. 
2.____    G-43376
WAPNO do tynków, cegię 
szamotową, trzcinę, papę, 
supremę, słupki żelazne, 
ogrodzeniowe poleca Jan 
Dec, Gdynia, Czerwonych 
Kosynierów 111 obok nile 
czarni. G-43379
100 KUR sussex jednoroez 
ne nioski sprzedam fer­
ma Gdynia - Witomino, 
obok leśniczówki, Syp­
niewski. G-43380
OKULARY nowe z apa­
ratem dla niesłyszącego. 
sprzedam. Gdynia, tel. 
54-42. G-43382
„JAWĘ” 175 — 6000 km — 
sprzedam. Gdynia, Szkol 
na 6 tel. 54-50.
__ ___________________ G-43387
KLATKI sprzedam lub za 
mienię na młode norki. 
Wiadomość: Gdynia, tel.
55-52,_________________G-43389
ODSTĄPIĘ prowadzony 
sklep spożywczy za zwro 
tern kosztów. Oferty: 
„Dziennik Bałtycki” Gdy 
nia pod „S-43391”.

G-43391
OKAZJA: konia (kucyka)
z uprzężą sprzedam. — 
Wrzeszcz, Partyzantów 46 
m. 4. G-35175
„INDIAN” z przyczepą 
po remoncie tanio sprze­
dam. Malbork, Chrobre­
go 17. P-1407
4 PIECE kaflowe z roz­
biórki sprzedam. Oliwa, 
tel. 084. G-35283
SKUTER „Peugeot” sprze 
dam. Wrzeszcz, Batorego 
5 m. 7, godz. 15,30—18.

G-35285
SAMOCHÓD „Syrena” no 
Wy „Moskwicz.” 1954 —
sprzedam. Alicja Rekow- 
ska, Chojnice, Szosa Gdań 
Ska 37, telefon 485.

P-1454
SAMOCHÓD osobowy —• 
Warszawa” z radiem — 
siprzedam. Włoch, Byd­
goszcz, Kamienna 29. —
(Dworzec Bielawki).

K-3474

LOKALE

budownictwie na 2 po­
koje z kuchnią w Gdyni. 
Warunki korzystne, 
nia, Abrahama 42 n 
godz. 18—20. G

Wrzeszcz.

cza. Tel. 423-65, godz. 
14-18. G

trójmiasta lub przyjmę 
dzierżawę. Oferty: „Dzień 
nik Bałtycki” Gdańsk 
pod „35235” lub Gdańsk, 
ul. Sw. Ducha 127-123 m. 
’’O- G-3S235
POKÓJ w Sopocie kom­
fortowo umeblowany z 
wygodami wynajmę śamot 
nemu. Oferty: „Dziennik
Bałtycki” Gdańsk pod 
„33248”. G-35248
WYNAJMĘ pokój letni
kom. Wrzeszcz, Waryńskie 
go 46b m. 8. G-35254
POKÓJ, kuchnia wydzie-
l°Re_ wynajmę (2 lata 
z gory) Janowo przy ko- 
lęjce elektrycznej. Ofer­
ty: „Dziennik Bałtycki” 
Gdańsk pod „35264”
___  G-35264

W SZCZECINĘ: trzypo­
kojowe ładne mieszkanie 
z wygodami i ogródkiem 
zamienię na podobne lub 
mniejsze w trójmieśeie. 
Oferty: „Dziennik Bałtyc­
ki” Gdańsk pod „35273”.

G-35273
ZAMIENIĘ samodzielne
2 pokoje, kuchnia, kom 
fort, ogródek na pokój, 
kuchnia i pokój samo­
dzielny w trójmieśeie. — 
Orunia, Ramułta S m. 10.

G-35274
DOMEK jednorodzinny 2 
pokoje, kuchnia, co., — 
ogiód 1900 m kw. zamie­
nię na 3 pokoje, kuch­
nia, Gdańsk - Wrzeszcz. 
Gdańsk - Ołszynka, ul. 
Tulipanów 6.

G-35284
ZAMIENIĘ 3 pokoje, kuch 
nia, przedpokój, gaz. o- 
gród, piwnica w Oruni na 
podobne w trójmieśeie — 
dopłacę. Najchętniej nowe 
budownictwo. Oferty: —
„Dziennik Bałtycki” —
Gdańsk pod „35286”.

G-35286
POSZUKUJĘ kawalerki
w trójmieśeie. Zwrócę
koszty remontu. Zgłosze­
nia: 514-96, lub „Dziennik 
Bałtycki” Gdańsk pod
„35288”. G-35288
SZCZAWNICA Zdrój: wy

i najmę dla 3-ch osób po- 1 
kój od 15 lipca do 15 
sierpnia. Tel. 514-06.

G-35288
POKOJ wynajmę na sezon 
letni. Gdańsk, ul. Sienna 
Grobla 19 m. 6.

G-35291
RZEMIEŚLNIKOWI odstą­
pię locum na warsztat 
w centrum Gdyni. Tele­
fon .54-84. .... , G-43.764
WYNAJMĘ wczasowiczom 
pokój. Gdańsk, telefon
417-63, godz. 8—14.

G-35 294
ZAMIENIĘ 2 pokoje,
kuchnia, Kartuzy na
mniejsze trójmiasto. Wia­
domość: Gdynia, Czerwo­
nych Kosynierów 178, No­
waczyk. G-43373
ZAMIENIĘ pokój, kuch­
nia, wygody Bydgoszcz 

■ lub 2 pokoje, kuchnia, 
Inowrocław na podobne 
Wybrzeże. Wiadomość: —
Gdynia, Orzeszkowej 11
m. 10. G-433 77
2 POKOJE, wygody, no­
we budownictwo Gdynia, 
Czerwonych Kosynierów
przy kinie „Fala” zamie­
nię na równorzędne na 
trasie Sopot — Gdańsk, 
teil. 322-81, do godz. 15.

G-43378
ZAMIENIĘ 2 pokoje,
kuchnia Orłowo, Wrocław 
ska 41 m. 5, na 3 poke- 
je, kuchnia, wygody Gdy 
nia śródmieście. G-43331
ZAMIENIĘ dwa mieszka­
nia pokój, kuchnia, wy­
gody Gdynia i pokój,
kuchnia Orłowo na 3 po­
koje, kuchnia Gdynia lub 
Orłowo. Tel. 68-99.

G-43383
ZAMIENIĘ pokój z kuch­
nią I piętro w Gdyni na
2 pokoje z kuchnią w 
Gdyni. Warunki korzyst­
ne. Dzwonić tel. 15-36.

G-433'3
POKOJ wyłączony odstą­
pię. Płatne z góry. Gdy­
nia, Wolności 31 m. 2.

G-4338R
DWA pokoje, duże, służ­
bówka, gaz, wspólne wy­
gody _ (mało używane) za­
mienię na oddzielne po­
kój z kuchnią i kawaiar 
kę. Małecka, poste - re­
stante, Gdynia 1.

G-43 392

POMOC domowa do lęka 
rza potrzebna. Zgłosze­
nia: Szczepaniak, Gdańsk,
ul. Pębinki 1.____ G-35330
GOSPOSIA potrzebna do 
trzech osób — pokój sa­
modzielny. warunki do­
bre. Oliwa, Jana Husa 17 
sklep- spożywczy.
ABSÖLW 
czej Szl

zy
TÖW Zasadni 
’ Zawodowej 
rudni warsztat

romechaniczny, Gd.*

UCZNIA do zawodu sto­
larskiego przyjmę. Gd. *• 
Wrzeszcz, Fornalskiej 4.
POSZUKUJĘ uczniów W 
zawodzie dekarskim. Jan 
Adamiak, Sopot, ul. Grun 
waidzka 64 m. 4.

ZGUBY
ZGUBIONO Dziennik
Praktyk PG. K. Liesius, 
Gdańsk, Kartuska 46 m. 
1. G-35273
ZGUBIONO legitymację 
482 Liceum Techniki Pla­
stycznej, Elżbieta Szczo- 
drowska, Gdańsk, Szero­
ka. G-35279
GDYŃSKIE Zakłady Prze 
mysłu Piekarniczego W 
Gdyni unieważniają zaś­
wiadczenie na zakup ma 
t-ryc które zostało zgubio 
ne, wydane przez Woje­
wódzki Urząd Kontroli 
Prasy w Gdańsku z dn, 
30 6. 55 r. nr W/88. '
ZGUBIONO legitymację 
nr 14661 Danuta Jaszkow 
ska, Gdynia, Narutowicza
10.___________________ G-43368
ZGUBIONO aktówkę za­
wierającą zeszyt z pracą 
„Analiza porównawcza 
norm przeładunkowych w 
portach polskich i Ham­
burgu”. Zwrot wynagro­
dzę. Wiadomość: tel.
46-74, Gdynia do 15,______

SAMODziELNE 2 pokoie 
z kuchnią, łazienką we 
Wrzeszczu zamienię na po 
kój z kuchnią i ookói.
Telefon 425-91.______ G-35266
WYNAJMĘ pokój niekrę- 
pujacy wczasowiczom, lub 
studentom. Wrzeszcz, Ku­
nickiego 52 m. 1.
_________________ G-35267
SAMODZIELNA poszukuje
pokoju na rok w cen­
trum Wrzeszcza — ko­
nieczny telefon. Wiado­
mość: telefon 422-83.

G-35269
ZAMIENIĘ 2 pokojowe,
komfortowe mieszkanie w 
nowym budownictwie cen 
trum Wrzeszcza na po­
dobne 3 pokojowe. Ofer 
ty: „Dziennik Bałtycki”
Gdańsk pod „35270”.

G-352 70
ZAMIENIĘ superk c-m for­
towe mieszkanie pokój z 
kuchnią centrum Elbląga 
nowe budownictwo na ka 
wal erkę w trójmieśeie — 
dopłacę. Wiadomość: Gd.- 
Wrzeszcz, Lelewela 24 m. 
3, G-55272

PILNIE zamienię pokój 
16 m kw. w Żyrardowie 
dojazd do Warszawy ko­
lejką elektryczną 45 min. 
na mieszkanie w Gdań­
sku—Gdyni lub Szczeci­
nie. Jadwiga Zielińska, 
Żyrardów, Mostowa 2 m. 
?.____________________ PG-1U0
ZAMIENIĘ mieszkanie 2 
pokoje i kuchnia, co., w 
Szczecinie na podobne w 
Gdańsku. Wiadomość: —
Szczecin, ul. Długosza 16 
m. 9, Bogusz. P-1451

ZGUBIONO przydział na 
mieszkanie Wincenty Tu- 
miło-wicz, Wrzeszcz, Par- 
tyzanów 42 m. 4.
ZGUBIONO legitymację 
służbową nr 13-3-60 Euge­
nia Heidrich, Sopot, ul. 
Chc-pina 40 m. 6.
W DNIU 10. 7 zgubiono
zielony portfel z różny­
mi zaświadczeniami i kwi 
ta-mi oraz zdjęcie w pla­
stikowym futerale z na­
pisem Bruxels. Znalazca 
proszony jest o zgłosze­
nie tel. 310-13, po gedz 
U. G-35280
ZGUBIONO prawo jazdj 
kat. amatorskiej na naz­
wisko Janusz Żurko, Gd.- 
Wrzeszcz, ul. Grunwaldz­
ka 33 m. 6. Znalazcę pro­
szę o zwrot za wynagro­
dzeniem. P-145'

NAUKA
DOŚWIADCZONY peda­
gog udziela lekcji mate­
matyki Gdańsk, Elbląska 
16 m. l (róg Łąkowej, 
wejście od podwórza). — 
Zgłoszenia: poniedziałki,
środy, piątki godz. 17—18,

LEKARSKIE
SPECJALISTA chorób
wenerycznych, skórnych, 
płciowych, dr Lipiński, 
Sopot, Sawickiej 5, tele­
fon 512-87. G-34742

R O 2 N E
TELEWIZORY, radiood­
biorniki naprawa sprze­
daż — SOR Oliwa, ul. 
Armii Radzieckiej 21.
POSIADAM lokal sklepo­
wy centrum Gdyni — o- 
czekuję propozycji. Wia­
domość: tel. 527-60.
WILCZYCĘ roczną w do­
bre ręce (dorosłym) od­
dam. So-pot, Kościuszki 
62, II p. godz. 18—20.
NOWOCZESNY lokal wa
sztatowy, magazyn, garai 
plac wydzierżawię. Oru 
nią. Nowiny 12. G-3526

PRACA
GOSPOSIA szuka pracy. 
Kamińska, Bydgoszcz, ul. 
Modrakowa 70. PG-1449
ZATRUDNIĘ starszego ucz 
ciwego krawca emeryta, 
rencistę. Oferty: „Dzien­
nik Bałtycki” Gdańsk 
pod „35236”. G-35236
RODZINA (5 mężczyzn do 
pracy) poszukuje stałej 
pracy w PGR blisko ko­
munikacji, szkoły. Alfons 
Sierocki, Bie-lkówko, p-ta 
Kolbudy, pow. Pruszcz.

G-35219
FRYZJERKA dobra siła
potrzebna. Gdynia, ul.

1 Wolnośał t> 6-43384

UWAGA: na polu położc
nym przy st. kol. Osow 
wysiewam trutkę. Kaz: 
mierz Jastrzębski, Osow; 
p-ta Chwaszczyno, pow 
Wejherowo. 0-3521
PROFESOROWI dr St. 
MettJlerowi najserdeczniej 
sze_ podziękowanie za po­
myślne dokonanie trudne 
go zabiegu operacyjnego 
oraz długotrwałą i nad 
wyraz, troskliwą opiekę 
lekarską składa Kamrow 
ska. G-4 3359
POŻYCZKI 20.009 zł
nie poszukuję. Gwara 
zapewniona. Oferty: 
„Dziennik Bałtycki” 
Gdańsk pod „35275”.

G-;
RABKA: przyjmę d:
ou zaraz — opieka le 
Rka. wychowawcza d< 
wyżywienie zapewnił 
Informacje: Oliwa,
525-6 godz. 18—29.

G-4
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Gen. Granther na Wybrzeża

Sr wm

m

Zagadkowi
motecil
Przed dwoma dniami, tj. 

12 bm. mieszkaniec Oliwy 
pan Kazimierz K. kąpał się 
na plaży w Jelitkowie. Na 
brzegu pozostawił ubra.in, 
a przy nim — uwiązanego 
psa, setera. W pewnym mo­
mencie zajechało w pobliże 
sześciu młodzieńców na 
trzech motocyklach.

Zeszli z motorów, rozgląd 
nęli się, po czym „zajęli 
pozycje” przy motocyklach, 
a jeden z nich podszedł do 
setra, odwiązał go i zaczął 
prowadzić do motocykli.

Pan K. zorientowawszy 
się w sytuacji wyszedł z 
wody i zaczął biec ku „mło 
dzieniaszkom”, w nieco 
dziwnej formie przejawia­
jącym miłość do czworono­
gów. Ostatecznie wypuścili 
psa, zapuścili motory j 
zbiegli.

Uciekali przez lasek i tam 
mieli nieszczęście ugrzęznąć 
w piachu. Opodal stali har­
cerze z pobliskiego obozu, 
którzy przez cały czas ob­
serwowali incydent. Kiedy 
więc przedziwni motorow­
cy zakopali się w piachu i 
pchali swe motory, sprytni 
harcerze . zanotowali nume­
ry ich pojazdów. Oto one: 
GK 2097, GK 3573 i GM 
0629.

Przypuszczamy, że MO za 
interesuje się tajemniczymi 
motocyklistami, bo — być 
może — „psia sprawa” nis 
jest jedyną, jaką mają na 
sumieniu...

7, OKAZJI
... święta narodowego Francji, 

Klub MPiK w Gdyni wraz z 
Towarzystwem Przyjaźni Pol­
sko-Francuskiej organizuje w 
pintek 15 bm. o godz. 19 wie­
czór, na którym prelekcję wy­
głosi red. Rafałowski, a utwo­
ry fortepianowe odegra prof. 
Lewiński. Wstęp wolny.
W KAŻDY PIĄTEK

... w świetlicy DOKP w Gdań­
sku (kino „Gedania”) Zarząd 
Miejski LK organizuje pokazy 
gospodarstwa domowego. Począ­
tek o godz. 17. Wstęp 5 zł.

Przed, dwoma dniami 
bawił na Wybrzeżu przy­
były do Polski na zapro­
szenie Polskiego Czerwo­
nego Krzyża prezes Ame­
rykańskiego Czerwonego 
Krzyża gen. Alfred Gran­
ther.

Gość przybył do Gdań­
ska w towarzystwie p. 
Ridderra i sekretarza gene 
rainego PCK Romana 
Bliźniewskiego.

Czas pobytu gości w 
Gdańsku upłynął na zwie 
dzaniu Stoczni Gdańskiej 
(gdzie obserwowali poka­
zy sprawnościowe stocz­
niowej drużyny sanitar­
nej PCK), Szkoły Asy­
stentek Pielęgniarstwa, 
gdańskiej starówki i ka­
tedry ołiwskiej oraz na 
spotkaniu z działaczami 
czerwonokrzyskimi.

Wczoraj gen. Granther 
wraz z osobami towa­
rzyszącymi mu opuścił 
Gdańsk, udając się do 
Krakowa.

Na zdjęciu: gen. Gran­
ther (w środku) w szkole 
pielęgniarskiej.

Fot. Z. Kosycarz

Proponujemy Wam
spacery do ZOO
WT IE wszystkim przyby- 

wającym na Wybrze­
że w sezonie letnim za­
pewne wiadomo, że jedną 
z największych atrakcji 
trójmiasta jest Ogród Zoo 
logiczny w Oliwie. Dlate­
go dla nich rzucamy nie­
co informacji i ciekawo­
stek z terenu Zoo, tak do­
brze znanego i łubianego 
przez wybrzeżan „przybyt 
ku natury”.
Otóż nasz ogród jest jed­

nym z najpiękniejszych w... 
Europie. Właśnie ze wzglę­
du na przepiękne, malow­
nicze położenie (leśna kotli­
na), stwarzające zwierzę­
tom niemal naturalne wa­
runki egzystencji. Dla zwie­
dzających spacer po tere­
nach Zoo jest podwójną 
przyjemnością: trasy zwie­
dzania (bo teren jest na­
prawdę duży, ale nie moż­
na tu... zabłądzić, bo trasy 
są oznakowane) biegną przez 
tereny bajecznie piękne, 
warto tu przybyć tylko dla 
samych widoków; ponadto 
ma się przyjemność ogląda­
nia zwierząt właśnie w na­
turalnej oprawie. Dolina 
Radości — bo taką nazwę 
nosi siedziba Zoo — należy 
do najbardziej uroczych za­
kątków trójmiasta.

A teraz trochę danych o 
samym Zoo: zwierzostan — 
mimo bardzo młodego wie­
ku ogrodu — jest wyjątko­
wo „udany”, doskonałe bo­
wiem warunki egzystencji 
powodują, że Wybrzeże mo 
że się poszczycić wspania­
łymi wynikami hodowlany­
mi.

Po raz pierwszy w hi­
storii polskich ogrodów

»Świadek
oskarżenia«
w trój mieście
Gorąco oklaskiwali widzowie 

wczorajszy spektakl sztuki sen­
sacyjnej pn. „Świadek oskarże­
nia*' na scenie Teatru Letni o 
W Sop cie. Przyczy. iła się do 
tego z pewnością '** tylko sa­
ma sztuka popularnej autorki 
Agaty Christie, lecz doskonała 
obsada ról. w których wvstę-

zoologicznych właśnie w 
Oliwie przyszedł na świat 
niedźwiadek himalajski; 
mamy wspaniale okazy 
zwierząt kopytnych (żu­
bry, bizony itp.); chyba 
żadne Zoo nie posiada tak 
okazałego „egzemplarza” 
renifera (bardzo trudno 
jest utrzymać go w wa­
runkach niewoli); istnieje 
bogata kolekcja małp, z 
których rekordy popular­
ności bije mały szympan- 
sik „Wobo”.
Para lwów i okaz tygry­

sa królewskiego należą też 
do najpopularniejszych „pen 
sjonariuszy” ogrodu. Zresz­
tą nie jesteśmy w stanie 
wyliczyć wszystkiego, co w 
Dolinie Radości zobaczyć 
warto, bo wszystko jest 
godne uwagi.

Dia niewtajemniczonych 
jest pewnym problemem do 
jazd do dość odległego ogro 
du. Sprawa odległości wią­
że się również z pytaniem: 
dobrze, ale co z jedzeniem?
Skoro wypad do Zoo obli­
czony jest na kilka godzin, 
sprawa „papu” jest bardzo 
istotna...

Wyjaśniamy: w Zoo istnie 
je doskonała restauracja i 
kawiarnia (sprawdziliśmy to 
na własnym... podniebie­
niu) czynna przez cały 
dzień. Bardzo tu przyjem­
nie i dobrze jeść dają... Po­
nadto przy trasach zwiedza i

darni, słodyczami, napojami i 60 »lingwistów«
chłodzącymi itp. Doprawdy

pują: Ewa Pachońska (-.a zdję­
ciu), Alicja Barska, Witold 
Skrzyplóski, Jerzy Wąsowcz, 
Teresa Siewierska, Sylwester 
Przedwojewski i in.

Świadek oskarżenia” wysta­
wiony zostanie jeszcze iwUro 
dziś i jutro (14 i 15 bm.) w 
Teatrze Letnim w Sopocie, po­
czątek o godzinie 19,15. Teatr 
Sensacji wystąpi również w 
Gdyni w najbliższą sobotę i nie 
dzielę (is i 17 bm.) o godz. 
19,30 w sali teatru Zakładowego 
Domu Kultury przy ul. Pol­
skiej 32. w Gdańsku „Świadek 
oskarżenia” wystawiony bę­
dzie w najbliższy poniedziałek 
i wtorek (dn. 18 i 19 bm.) o 
godzinie 20,15 w sali kina „Pa­
norama”.

Bilety nabywać można w 
przedsprzedaży we wszystkich 
oddziałach „Orbisu” w trój mieś­
cie i kasie Teatru Letniego

WVBRIH»
Naszym zdaniem taka 

nauka jest nie tylko po­
trzebna, ale i konieczna, 

(st)

A jednak trzeba 
urzyć handlowania

Wczoraj w godzinach 
południowych w sklepie 
odzieżowym przy ul. Dłu­
giej 39 w Gdańsku miało 
miejsce wydarzenie raczej z ul. Świętopełka 6 w
bez precedensu w stosun- Oliwie, przeszło tydzień te 
kach klient — sprzedawca. mu wydobyto na tej uli-

Niewypał!
Jak nam donosi czytel-

Pan R. G. z Gdańska 
wstąpił do pustego o tej 
porze sklepu i, podszedłszy 
do stoiska ze spodniami, 
poprosił o sprzedanie let­
nich spodni. Ekspedientka 
odmówiła, gdyż ...przeglą­
dała w tym czasie inny 
towar. Na'''rt interwencja 
kierowniczki nie. pomogła

cy niewypał — pocisk ar­
tyleryjski. Spokojnie ulo­
kowano niewypał w ogród­
ku jordanowskim. Leży 
tarn spokojnie po dzień dzi 
siejszy.

Czy będzie nadal... leżał 
spokojnie? Czy można li­
czyć na to, że ktoś nie po­
wołany nie zacznie przy

— ekspedientka uparła się, nim manipulować? Czekać 
żc nie sprzeda, a na uwagę ^ pozwaiać na to wydaje 
klienta na niewłaściwość ta dość ryzykowne. Ponoć
kiego _ postępowania odpo- kfo- z Mq był na miejSCu. 
wiedziała, że „nie będzie ^ „zabezpieczył” niewypał

...kartką z notesu. Orygi­
nalne, ale i lekkomyślne. 
Czas to „zabezpieczenie” 
zastąpić innym, po prostu 
— usunąć pocisk.

on jej uczył handlowania”.

Wycieczka
PTTK w Gdyni organizuje w 

niedzielę 17 bm. wycieczkę Rie- 
szą na trasie Puck — Rzuee- 
wo — Mrzezino. Wyjazd pocią­
giem elektrycznym o godz. 7,46. 
Powrót o godz. 17,40. Zbiórka 
na stacji kolejowej w Pucku 
o godz. 8,40. Wycieczkę prowa- 
dzi Kazimierz Ruśniak. Kojzt
wycieczki — 19 z\.

Na nasze pierwsze
»Heliday in English«

stawiło się

Jedziemy do Grunwaldu!

problem aprowizacji jest 
tam w pełni rozwiązany.

Komunikacja? Co pół go­
dziny sprzed dworca kole­
jowego w Oliwie wyrusza 
autobus, którym „za jedną

A więc pierwsze spotkanie 
z cyklu „Holiday in En­

glish” mamy już za sobą! 
Trzeba przyznać, że popular 
ność naszej (tzn. „Dziennika 
Bałtyckiego” i .Wojewódzkie

Jak w przysłowiu wszyst 
kie drogi prowadzą do Rzy­
mu, tak aktualnie kto żyw, 
ciągnie na pola Grunwal­
du. Istotnie tak jest: uro­
czystości grunwaldzkie ciąg­
ną jak magnes. Ale okazuje 
się, że tych dróg wiodących 
do Grunwaldu jest tak wie­
le, że można stracić orien­
tację...

W czym rzecz? Spróbujcie 
dowiedzieć się np. w PKP

stytucja (PKP, „Orbis” czy 
PTTK), która dokona rze­
czy prostej, ale naprawdę 
potrzebnej: mianowicie w od 
powiednich miejscaeh, np 
na dworcach kolejowych, 
wywiesi rzucające się w 
oczy plansze czy tablice, in­
formujące o możliwościach 
dojazdu do Grunwaldu. Pro 
ste i konieczne.

złotówkę” po 10 minutach «° Zakładu .Szkolenia w 
jazdy docieramy do celu. Gdańsku) imprezy przeszła 
Autobus kursuje „wahadło- wszelkie oczekiwania. Za- 
wo”, więc i z powrotem badaliśmy, ze na spotka-

Centrałne uroczystości
• „ • , .-. . , . grunwaldzkie — tuż, tuż.jak najprościej dotrzeć do Nie bawmy się więc ^ >>kom

więc
nie ma żadnego kłopotu.

Ale dość „reklamy’ 
Wydaje się nam, że skoro 
ktoś, zachęcony naszymi 
informacjami, zdecyduje 
się na wycieczkę do Do­
liny Radości, nie pożału­
je i będzie nam wdzięcz­
ny za życzliwą radę: jak 
spędzić naprawdę poży­
tecznie i przyjemnie kil­
ka urlopowych godzin.

(E)

nie przybędzie kilkanaście 
osób i — szczerze mówiąc 
— byliśmy na to przygoto­
wani. Tymczasem przy kor­
tach tenisowych pojawiło 
się o umówionej godzinie 
aż... 60 osób.

Oczywiście .wynikły z te­
go pewne komplikacje na 
tury organizacyjnej, bo — 
sami powiedzcie: jak „wo­
dzić” się po ulicach z tak 
liczną grupą? Toć „korki’

Grunwaldu, a przekonacie 
się. Wymienią Wam kilka 
możliwości, nikt nie potrafi 
powiedzieć, która z nich 
jest najrostsza i najdogod­
niejsza. Nikt ani w „Orbi­
sie”, ani na dworcach nie 
zna możliwości połączeń ko 
munikacyjnych, ani najbliż­
szych stacji dojazdowych.- 
Słowem: może się człowieko 
wi odechcieć wycieczki.

Wnioski? Obchody 1000- 
lecia powinna cechować do­
bra organizacja, bo właśnie 
ona spełnia poważną rolę 
propagatora tej imprezy-gi- 
ganta. Uważamy, że musi 
się znaleźć w trójmieście in-

petencyjny ping-pong”, zrób 
my to jak najszybciej, bo
DOPRAWDY CZAS NAÖLI!

(E)

Na opornych dłużników 
musi znaleźć się kara

San nie 
innym nie

Dokładna analiza wyko-| Dłużnik ten^ zalega z wpi­
nania budżetu miasta Gdań 
ska za I półrocze br. wy-

LHantara zakazana
Zdawałoby się, że pojęcie za przeszkadzanie w pracy

„literatura zahazana" - 
przestało istnieć. A jednak 
są takie książki, których 
nie można się doprosić. Zło 
śliwi nazywają je literaturą 
dziecięcą, bo tylko dzieci 
wierzą jeszcze, że na cokol­
wiek są one przydatne. Mo­
wa o książkach życzeń i za­
żaleń.

Szary klient miał śmia­
łość zażądać jej 26 ub. m. 
w „Barze Jacek” przy ulicy 
Podmłyńskiej 1. Mniejsza o 
to, co chciał tam wpisać. 
Fakt, że zasypany został 
pytaniami w sensie „a po 
co, a z jakiej racji” i rze­
czowymi informacjami, że 
teraz nie można, niech idzie 
do kierownika itp. Infor­
macje oprócz tego, że były 
niegrzeczne, różniły się mię 
dzy sobą. Bo podobno kie­
rownika nie było. W koń­
cu jednak jakiś pracownik 
lokalu zaprowadził klienta 
do biura restauracji i po 
większej porcji wymysłów

zatelefonował do... 07. Do 
słuchawki powiedział, że 
właśnie zatrzymał awantur 
nika i prosi o interwencję.

Szary klient — jak to się 
mówi — osłupiał. Opryskli­
wy, niekulturalny personel 
traktujący konsumenta jak 
zło konieczne — zarzuca mu 
awanturnictwo za to, że do­
magał się książki życzeń? 
Tego jeszcze nie było!

...i sądzimy, że więcej 
nie będzie. Nasz czytel­
nik, a klient GZG spraw­
dzał potem w 07. Nikt z 
„Jacka” nie dzwonił. Bluff 
pracownika tego baru 
miał być szantażem, pró­
bą zastraszenia konsumen 
ta, który domagał się ho­
norowania swoich praw i 
łrzywilejów. Z różnych, 
niesmacznych wulgarnych 
i podłych metod trakto­
wania klienta — ta nale­
ży chyba do najohydniej 
szych. Naszym zdaniem. 
A zdaniem dyrekcji GZG? 

‘ (zblcz)

Mieszkańcy ul. Krosnej 11 
w Gdańsku nie mają zbyt 
pięknego otoczenia. Toteż 
wczesną wiosną kto żyw u- 
rządzał sobie prowizoryczny 
ogródek przed domem. Róż­
norodne płoty i gospodar­
czym sposobem wykonane 0- 
grodzenia, na pewno nie na­
leżały do najpiękniejszych, 
ale przyjemny zapach ma­
ciejki „zabijał” wonie pły­
nące z pobliskich śmietni­
ków, a dzieciarnia miała się 
gdzie bawić. I oto ADM na­
desłał „prykaz”: do 1 maja 
br. rozebrać płoty, zniwe­
lować teren: powstanie zie­
leniec z prawdziwego zda­
rzenia.

Ano, może i powstanie, 
tylko kiedy? Minęło bo­
wiem parę miesięcy od po­
danego terminu i nic się nie 
robi. Po co więc było rujno­
wać efekt długich starań i 
pracy mieszkańców domu 
nr 11? Po co niszczyć rezul­
tat ich domorosłych umie­
jętności ogrodniczych?

Odpowiedź: żeby smród
ze śmietników mógł bez prze 
szkód docierać do okien mie 
szkań. (z)

Klub MPiK w Sopocie
... zaprasza na prelekcją red, 

Tadeusza Wierzbanowskiego pt. 
,,Rakiety „Polaris” dla NRF 
— a radzieckie wysiłki utrzy­
mania pokoju” w dniu* 15 bm. 
o godz, 19. Wstąp wolny.

kazuje, że najsłabsze wyko­
nanie planowanych wpły­
wów wykonie grupa płat 
ników z gospodarki nieu­
społecznionej. Naturalnie nie 
oznacza to, że wszyscy 
płatni:y są oporni. Na ogól 
drobne rzemiosło, czy kup­
cy wywiązują się ze swych 
zobowiązań, istnieje jednak 
spora grupa dłużników, któ­
rzy wykazują maksimum 
kombinacji i złej woli, aby 
uniknąć placem-, nodatków 
i torpedować poczynania eg­
zekucyjne.

Aby nie być gołosłownym 
przytoczymy kilka przykła­
dów.

Oto Wiktor i Bolesława 
Murawscy oraz ich syn Eu­
geniusz z Wrzeszcza jeszcze 
w 1957 roku sprowadzili z 
zagranicy towary wartości 
łącznej ponad 10 min. zł i 
ich zaległości podatkowe z 
tego tytułu (podatek obro­
towy i dochodowy) wyno­
szą ponad 5.6 min. zł. Był 
już w tej sprawie wyrok: 
sądów,'*, orzekający dodat­
kowo grzywnę w wysoko­
ści 150 tys. zł. Niestety, eg­
zekucje nie dają żadnych 
wyników — rodzina Muraw­
skich nigdzie nie pracuje.

Innego typu dłużnikiem jest 
np. JOZEF MROZOWICZ ze 
Stogów. Prowadzi on „wy­
twórnię skrzyń”, praktycznie 
jednak zajmuje się produk­
cją kiosków dla „Ruchu’’ 
poza tym przyjmuje zamó­
wienia z całego kraju na 
urządzenia sklepów (m. in. 1 
Centrali Handlowej Przemy­
słu Ceramicznego w War­
szawie i Cenrali Materiałów 

I Budowlanych w Warszawie).

uliczne byłyby nie do unik­
nięcia.

Na ^ miejscu trzeba było 
podjąć błyskawiczną decyz­
ję i jakoś uplasować owych 
kilkudziesięciu amatorów 
angielskiej konwersacji. I 
oto, dzięki wyjątkowej u-

t S; rnf V

LIST DO REDAKCJI
O niedoszłym rejsie na 

jachcie „Zew Morza”.
Nie trzeba nikogo przeko­

nywać, ile wagi każdy z nas 
przywiąązuje do jak najlep­
szego wykorzystania1 urlopu. 
I nie ma się czemu dziwić, 
bo przecież w tym krótkim 
okresie trzeba nabrać sił 
do dalszej pracy. Dlatego też 
w równym stopniu cieszymy 
się z pomyślnie spędzonego 
urlopu, co złorzeczymy, kie­
dy odpoczynek nie wyjdzie 
tak jak tego pragniemy.

Niestety, ja znalazłem się 
w tej drugiej grupie i mam 
o to pretensje do Zarządu 
Oddziału Morskiego YKP wprzejmości sopockiego Kłu 

bu Tenisowego, znalazło sięj Gdyni, Pretensje za zepsu-
miejsce dla wszystkich w 
salach klubowych i kawiar 
ni na kortach.

Przepisowe dwie godzi­
ny lekcyjne upłynęły w 
bardzo przyjemnej, towa­
rzyskiej atmosferze, no i 
pożytecznie. Bo każdy za­
pewne wyniósł ze spotka­
nia nieco językowego szli­
fu. Udział w kilku kolej­
nych naszych spotkaniach 
da już bardzo widoczne 
efekty. A to zawsze po­
płaca...
Wielu uczestników pierw­

szego „Holiday in English” 
podjęło chwalebną decyzję 
systematycznego uczęszcza­
nia na nasze spotkania. Są­
dzimy, że rzesze lingwistów 
wzrosną i powiększą się o 
nowe „twarze”. Obiecujemy, 
że bogatsi we wtorkowe do­
świadczenia przygotowani bę 
dziemy na przyjęcie liczne­
go grona „anglików”.

Mamy nadzieję, że nie tyl
tą blisko 350 tys. zł z ty 
tułu podatków oraz ponad 160
tys. zł dla ZUS z tytułu ...
ubezpieczeń swych pracowni- ko my, organizatorzy, uwa- 
k°w' • . , . , ■, żamy nasze spotkanie za im
Wszelkie wnioski o odebra prezę udaną, że równie za- 

nie mu zezwoleń na prowa- j dowoleni są jej uczestnicy
^!niLPrf,!,dfiębi0rtWrL^njf W każdym razie będziemy

bardzo wdzięczni, jeśli zech 
cą przekazać nam swoje spo 
strzeżenia, uwagi i propo­
zycje na ten temat.

Jeśli więc, mili Czytelni-

odnoszą skutku, a „firma”., 
mimo zablokowania jeszcze 
w październiku ub. roku 
wszystkich kont bankowych 
i u odbiorców, nadal istnie 
je i prosperuje.

Przykłady można by mno 
żyć. Bardzo potrzebne są 
nam przetw'’"*'- rybne, ale 
nie wolno dopuszczać i to­
lerować powstawanie zadłu­
żeń z tytułu podatków, się 
gających blisko 600 tys. zł, 
jak to ma miejsce z właś­
cicielem takiej przetwórni 
na Stogach Alojzym Sobi- 
szem. Nie można też tole­
rować ukrywania obrotów 
jak to miało miejsce w 
wytwórni farb i kitu Wiś­
niewski i s-ka w Gdańsku 
przy ul. Reduta. Obecnie 
wytwórnia -mlęga z zapłatą 
485 tys.' zł, a ponieważ 
egzekucia nie daje wyni­
ków, efektem może być tyl­
ko likwidacja przedsiębior­
stwa.

Tych kilka przykładów nai 
bardziej opornych płatników 
podatkowych w Gdańsku 
świadczy o potrzebie dokład­
nej analizy przedsiębiorstw 
gospodarki nie-s^ołecznionej. 
Analizę taką powinny prze­
prowadzić wspólnie zaintere­
sowane w*-dziełv Prez, MRN 
— finansowy oraz przemysłu 
i bandłu. Ffe’^em takiej ana 
lizy powinno być chyba cof­
nięcie uprawnień na prowa 
d zenie nrzedsłebinrstw tym 
wszystkim kt-ór^y uchyl a ia 
się (czasem może nawet zło­
śliwie) od płacenia należnych 
podatków*

cy, zechcecie skorzystać z 
naszej propozycji życzliwej 
współpracy rzecz bowiem w 
tym, by obie strony były za­
dowolone, a może Wasze za­
dowolenie jest ważniejsze — 
(przecież nie dla siebie, ale 
dla Was organizujemy owe 
„holiday”...), prosimy: korzy 
stajcie z redakcyjnego tele­
fonu, oddanego do usług 
wczasowiczów numer 345-17 
(czynny w dni powszednie 
od godz. 11 do 13). Chętnie 
skorzystamy z Waszych rad 
i propozycji.

Dla nie zorientowanych 
podajemy w skrócie: „Holi­
day in English” to spotka­
ni-_ osób znających co naj­
mniej średnio język angiel­
ski, a pragnących go nieco 
„wysziifować”. Oferujemy 
takim osobom wysoko kwa- 
lif'kowanych lingwistów 1... 
formę spacerowej konwer­
sacji w obcym języku.

Spotykać się będziemy w 
każdy w Lorek i piątek o go­
dzinie 17 przy kortach teni­
sowych w Sopocie (ul. Pow 
stańców Warszawy, obok ki­
na letniego). Najbliższe spot­
kanie z tego cyklu — w pią 
tek 15 bm. o godz. 17.

Do zobaczenia w piątekl

cie mi mego urlopu.
W początkach kwietnia br. 

Zarząd YKP zawiadomił 
członków o rejsie żaglow­
cem „Zew Morza” do Świ­
noujścia. Proszono o szyb 
kie zgłoszenia i przedpłaty, 
co natychmiast uczyniłem. 
Naturalnie na ten okres, 
tzn. początek lipca, po wiel 
kich trudach załatwiłem so­
bie urlop. Tymczasem tuż 
przed zaplanowanym wyjaz 
dem dowiaduję się, że „Zew 
Morza” został zaczarterowa­
ny i z inną grupą wypłynął 
w inny rejs.

Organizatorzy nie uważali 
nawet za stosowne powiado 
mić o tym zgłoszonych uczę 
stników rejsu do Świnouj­
ścia pomimo tego, że ci byli 
niemal codziennymi gośćmi 
w YKP, nie mówiąc już o 
przeproszeniu ich.

Ten przykry wypadek nie 
wystawia zbyt chwalebnego 
świadectwa Zarządowi YKP, 
a zwłaszcza organizatorom 
rejsu do Świnoujścia.

J. P.

Radni -
komitetom blokowym-

wszystkim społecznikom
Na ostatniej sesji DRN 

— Wrzeszcz zapadła u- 
chwała. którą jako wy­
raz uznania „ojców dziel­
nicy” dla aktywistów 
społecznych — drukuje­
my:

„Radni DRN—Wrzeszcz 
wyrażają gorące i ser­
deczne podziękowania ko 
mitetom osiedlowym i blo 
kowym oraz mieszkań­
com dzielnicy, za aktyw­
ny udział w czynach spo 
łecznych, które przyczy­
niły się do uporządkowa 
nia i upiększenia naszej 
dzielnicy. Apelują też o 
dalszy wkład pracy tych, 
którzy dotychczas do czy 
nów nie wtoczyli się”.

Ze swei stronv dodaje­
my: będziemy chyba wy­
razicielami opinii społe­
czeństwa, jeżeli podzię­
kujemy również obywa­
telom radnym, Prezy­
dium DRN i zakładom 
nrac,. zawsze chętnie po 
pierajacym społeczne wy 
^iłki, oraz zaapelujemy
0 nie ustawanie w pracy
1 pomysłach aż do osta­
tecznego uporządkowania 
i upiększenia dzielnicy.
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